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Spółka handlowa Związku Ziemian Dział bła 


przy ul. Krupniczej L.9. Ip. 


sprzedaje od godz. 8 do 13 cla członków po 7na- 
cznie zniżonych cenach towary: bławatne, bu» 
ciki luxsusowea I robocze I t. p. 


Z okazyi tej mocą korzystać również P. T. Kupcy, 
konsumy prywat:e, przeds.ębiorstwa oraz P. T. 
Puoliczność przez czas czterech tygodni. 
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Stanowisko Liiwy wobec Polski można 
Oksecić jeounym tylko wyrazem: nezacya, 
jak wiacomo, pugloski o naglem UnU 
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przez Litwiców drugiego projektu Hyman- 
Ba, przynoszącego im w darze Wiieńszczy- 
znę, za Lard.o nikły związek z Polską — 
okazniy się niuprawcziwemi Gabinet ko- 
wiehski postuaowił ostatceznie odrzucić 
zlecenie Raay Ligi dotyczące owego pro- 
joktu. Tak samo lezwzęlęunie negatywne 
stenuwisko zajęli Litwini wiieńńscy woiee 
wyborów. Na zaproszenie komisyi wybor- 
czej okręgu wiieńskiego do wzięcia udzia- 
łu w komisyzch wylorezych Tyniezasowy 
Komitok litewski w Wilnie odpowiedział od- 
mowg motywuje to w dłuższem piśmie, za- 
wiesajacom aż sielm punktów., Oświadezają 
KU niem Litwini, że „nie mogą brać udziażu 
w pracy. która szkodzi interosom społeczeń- 
stwa litowskiego', że Polacy organizują 
Sejm wileński w tym celu, aby „żnusić (21) 
Wiieńszęzyznę do połączenia się z Polską" 
ł wkońcu, że „Ścjm wileński odzw.erciedli 
tylko opinią zbałamuconej (!) przez agita- 
torów z Polski mniejszosci ((!) spoleczeń- 
Btwa i opóźni(!) powrót Wileńszczyzny do 
Litwy Niepouległej, od której Polską chce 
ią oderwać!“ 

Kto miał jeszcze jakiekolwiek wątpliwo- 
ści co do wliściwego znaczenia tej odpo- 
wiedzi, to stanowisko Litwinów określają 
już boz żadnych ogródek wydawane w ję- 
zyku polskim organy i jednodniówki litew- 
skie w Wilnie. Stanowisko ich jest nieprze- 
jednane wobec Polski, lełno tam insynua- 
eyi i złośliwych drwin z państwa pol:kiego. 
a jako zasadniczy motyw przewija się myśl. 
że Litwa nie może pozostawać w żadnym 
najlżcjszym związku z Polską. Jednodniów- 
ka „Do Litwy“ wręcz oświadcza, że Litwi- 
ni wolą utracić Wileńszczyznę, niż wejśc 
m jakąkolwiek łączność z Polską, 

Tk więc zarówno oficyalna polityka 
rzącu kowieńskiego, jak stanowisko Litwi- 
nów wileńskich, jest w każdym razie jasne 
å zdecydowane. Streszcza się ono w dwóch 
żądaniach: 1) przyłączenia Wileńszczyzny 
yo Litwy kowieńskiej bez żadnych zastrze- 
żeń i 2) wyłączenia jakiejkolwiek łączności 
z Polską ehoćby kosztem utraty Wilna, 

Czy Litwinami rządzi jednak tylko ślepy 
szał n'enawiści? Grają tu niewątpliwie ro- 
ję i pewne... nadzieje. Odsłonił je z całą 
szczerością p. J. Albin Herbaczewski 
w swej broszurze p. t „Litwa a Polska", 
„Dyplomacya litewska — pisze — ma bar- 
dzo ułatwione zadanie. Wie dobrze, że je- 
geli nie Anglia, to Niemcy (ewentualnie 
p Rosyę ebeeną, czy jakąś nową) problem 
państwowy Litwy korzystnie dla Litwinów 
Sezwsążą w interesie własnym", 

Po tem wyznaniu staje się zrozumiałem 
bezwzejednie antypolskie stanowisko Litwi- 
nów, Nie ehea wiązać się najsłabszemi na- 
wet więzami z Polska — bo mają perspek- 
bywe na lepszy interes z Niemcami i Ro- 
Bra. O „e państwa chcą oprzeć swój byt 
państwowy, a z Litwy uczynić pomost po- 
mięczy niemi. Dotychczasowe etapy poliry- 
ki litewskiej najzupełniej potwierdzają to 
przypuszczenie, 

Xie wchodzimy narazie, 0 ile realne są 
te msadzieje polityków litewskich. Dziś mo 
Łemw twiko stwierdzić, że z tych czy innych 
wzelędów Litwa odrzuca wszelką myśl po- 
tozumienia z Polską, wobec czego wszyst 
kie plany federocvjne są nieziszczałną 
mrzónią. Trze u jeszcze raz stwierdzić tę 
znaną i powtarzana już tylokrotnie prawdę 
w ehwłii, edy zbliża sią decvdnicy mo- 
mont wybarów do Zgromadzenia wileńskie- 
0. To powinnismy się łudzić. Rozbicie 
kiożów polskich może zgotować nam bole 
baz niospodziankę. Nie zapominajmy, że na 
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ma przewagę, są także Białorusini, Litwini 
i Żydzi, K 
Co do Białorusinów, to olbrzymia ch 
większość cięży ku Polsce, a odbyty w Wil- 
nie ziazd biatowuski pod przewodnictwem p. 
Aleksiuka, wypowiedział się za przyłącze- 
niem Wileńszczyzny do Polski. Ale jeszcze 
jest druga, co prawda mniej liczna, grupa 
białoruska pod wodzą Laskowskiego, która 
ulega: wpływom Litwinów i bolszewików. 
Litwini więc, choć nie wezmą udziału w wy- 
borach i liczebnie stanowią siłę znikomą, 
stoczą z nami walkę o Białorusinów. 
Żywioł żydowski zajmujo dotychczas sta- 
nowisko wyczekujące. Żydowekie organiza- 
eve syonistyczne i domoxratyczne ogłosiły 
deklaracye, w której oświadczają, źe „w wy- 
borach dopóty nie przyjmą udzialu, dopóki 
nie zostanie wydany odpowiedni dekret (?) 
określający kompetencve i zadania sejmu”. 
Poza tem oświadczeniem kryje się nie- 
wątpliwie.. oferta, że za pewne  „ustęp- 
atwa“ żydzi gotowi są wziąć udział w wy- 
barach. Świadczy o tem wywiad. wepólpta- 
cownika wileńskiemo „Unser Tag" z pre- 
miorem Ponikowskim. Współpracownik wi- 
leńskiej gazety żydowskiej zapytał wprost 
prezesa gabinetu, czy nie zamierza pertrak- 
tować z ludnością żydowską dzielnicy wi- 


w Krakowie ) 
Z cänomenien | bes r dzesiecia | _ 


| Marek seo | Marek 40 | 


CENA Nru: w Krakowia I na prowincyj 20 Marek. 


Na ealym ebezarse Państwa 
« przesysą potziową 
Marek 560 
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NR. 239. — ROK XXIX. | Redakcya (tę. Mr. [99) i Administracya (tel. Ir. 3344), Kraków, ul. św. Krzyża 11. — Drukarnia ul. św. 


129 porządek dzienny, wyrażając votum zauta. | 


nią rządowi. 
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- Ratyfikacya ugady z Irlandzą, 


Warszawa, (Telef. wl.) donoszą z Londynu: 


Izba gmin ratyfikowała ugodę z Irlandyqą. 

Londyn. P. A. T. (Havas). lzba gmin i Izba 
lordów przyjęły odpowiedź na mowę tronową, 
dotyczącą sprawy przyjęcia układu angielsko- 
irlandzk ego. 

CHINY CDZYSKUJĄ SWĄ WŁASNOŚĆ. 

Waszyngton. P. A. T. Havas. Delegari chiń- 
scy i japońscy zawarli układ w sprawie zwrotu 
kolei Kiauczau Czinanfu ma rzecz Chin. 
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Londyn. P. A. T. Reuter dowiaduje S'ę z urzę: Francyi z rządem Angory, jeżeli Francya zrzw 
dowej strony a. gielskiej, że nota rządu niemie- Knie się w zamian za to cbsadzenia obszaru nad „watnych, 


ckiego, wysiosowana do kcmisyi reparacyjnej, 
oświadrzająca, że rząd niemiecki nie będzie 
w stanie zapłacie w całej pełni raty styc.nio- 
wej i lutowej, nie była niespeńnziarką, Panuje 
zdanie, że dobrze się stało, fż dewiedziano się 
uajgosrszej rzeczy. Rozpatrując rzecz z tego sta- 
nowiska, doniesienie rządu niemieckiego poslu- 
ży do oczyszczecia atmosfery i do decyzyi w 
całokształc.e sprawy. 

Londyn. P. A. T. (Wolff). Lord kanclerz 
Birkenhead oświadczył w kwcstyi odbudowy 
Europy, że zapłacenie reparacyi w prcponowa- 
nyca rozmiarach jest niemożliwe, Świat caiy 
doszedł do tego przekonania, Gdyby uregu'0- 
whnie stosunków światowych leżało w moich 
rękach — mów lord — oświwiczyłbym Niem- 
com: musicie cdbudować Francyę i Belgię przez 
sacę i dostarczenie niateryziu, Byłoby to isto- 
jtnie więcej warte, niż zasadzenie sprawców 
|wojencych. Nie mniej piekącą kwestrą jest 
kwestya odnowienia Europy. Jest to może bar 
dzo dobrze kazać płacić za wyrządzone krzyw- 
dy, ale nie jest dobrze. gdy przy tem własny 
naród cierpi głód. Musimy dojść do porozumie- 
nia z Francyą i Niemczęai, Należy także poro- 
zumeć sią z Resyą. Niemcom można uwzęlę- 
dnić niezepłacenia odszkodowań, ale tylko 
pod pewnymi warunkami, Alianci nie mogą bez 
obaw patrzyć na wydawasie w Niemwżech coraz 
towych pieniędzy. papicrowych. Wszystkie te 


leńskiej, aby skłonić ją do udziam w wy-|SPrzwy jednak mogą być uregulowane przez 


| orach. 
dział, że rzad polski nie będzie nikogo na- 


P, Ponikowski słnsznie odpowie- | układ między Francyą i Anglią. 


Eotn, (A. W) Dziś w południe wręczono 


kłaniał, aby korzystał z przysługujacego mu j|rzedowi niemieckiemu odpowiedź kom'syi re- 


nawa decydowania o losach krniu, a jeśli 
żydzi nie wezmą udziału w wyborach, to 
hadzie to oznaczać tylko obojatność tvch 
afer wobec przysztych lasów  Wileńszezy: 
zny. Po tej odnowiedzi prezydenta gabine- 
tn można sie spodziewać, że żydzi wileńscy 
udziału w wyborach nie wozma — lecz n'e- 
wątpliwie będą wraz z Litwinami agitować 
przeciw Polsce . 

Tak się przedstawia svtuacya wyborcza 
na terenie wileńskim, Dziś, edy znamy wła- 
ś:1we intoncye Litwinów — dalsza zabawa 
w federacye bylaby zbrodnia. Litwini nie 
chea żadnych stosunków z Polską, a ży- 
wiał polski na Litwie uważają za „rene- 
gatów*, za spolszczonych Litwinów. Nie 
mamy wice żadnej wątpliwości. jakim bvł- 
by los Wileńszczyzny pod rządami litew- 
skimi. Ucisk į „odnokzczanie”. t. j. wyna- 
r.aw'anie Polaków,  święciłyby tam 
tryumfy. | 

Nie wątpimy, że sama Wileńszczyzna ro- 
znmie doskonale to niebeznieczeństwo i wy- 
raz jej woli w Zgromadzeniu wileńskiem 
nie da się spaczyć żadnymi PŁ 


Oriand padtraśla kenieczasść ugody 
2 Watykanem 


Paryż. P. A. T. (Havas). Odpowiadająa w 
Senacie na interpelacyę w sprawie stosunków 
dyplomatycznych z Watykanem, Briand przy- 
pomniał, że przyjęto kredyt na utworzenie 
placówki przy Watykanie, uznano więc za po- 
trzebne podjęcie stosunków z Watykanem. Je 
go zdaniem, oprócz posłania Jonnarta do Wa- 
tykanu, powinienhy jeszcze przybyć nuncyusz 
papieski do Paryża. Nie leży w interesie repu- 
bliki, aby taka siła, jak katolicyzm, dzialała 
poza ustawami francuskimi. Kongreqcye po- 
wróciły do Franevi w ciąsm wojny, nikt wtedy 
nie myślał o usumięc'u ich z kraju. Briand 
przytacza słowa Jonnaria, welug których jest 
rzeczą niewątpliwą dla Siolicy Świętej, że ueta- 
wy świeckie winny być uszanowane. Briand 
stwierdza raz jeszcze, że istnienie przedsta- 
wielełstwa franeuski'yo w Watykanie jest ko- 
rzystne dla interesów kraju, 

Paryż. P. A. T. (Havas). Senat ukończył 
wczoraj dyskusyę nad interpolacyami w spra 
wie podjęcia  słosunzów dyplomatycznych 


a Watybanecy i pzzyjał.174 alga pisseiwko 
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|paracyjnej na ostałną natę niemiecką, Komi. 
sya rcpartcyjna w Paryżu ztpytułe rząd nie- 
meski, Jaką kwotę zapłacą Niemcy w sty- 
czuiu i lutym, na jaki czas życzy sobie rzad 
niemiecki edreczyć tenn'n spłat reparacyjnych 
i jak'e gworancye może rząd niemiecki ofa. 
rovać przez czes trwania zwłoki w spłatach 
rat repiracyjnych. p 


im 


'Rubrą. 


LLOYD GEORGE MÓWI O WYRÓWNANIU 
DŁUGÓW, 

Londyn. P. A. T. (W. B. K.) Lloyd George 

oświadczył w przemówieniu do dciegacyi ro- 

| botmiczej, że naród angieiski pragnie, aby w 


dnakże nie może dciść do równowzgi, gdyż mu- 

lsi zaciągać długi, ceiem odbudowania zn.:szcza- 
(ych terytoryów, Dalej oświadczył L'oyd Geor- 
[5% że długi Wicikiej Drytamj wynoszą wraz 
z procentami 1 miliard funtów szterlingów, diw 
gi zaś aliantów, zaciągnięte w Wielkiej Bryta- 
nii, wynoszą, bez procertów, 2 miliardy funtów, 
Lloyd George zgadza się z rezolucy4 partyi ro- 
botniczej. że byłoby pożądanem, aby wszystk'e 
narody doszły do porozumienia w sprawie diw- 
SUW. 9." ę 4 M 


Rząd niem. twierdzi, ża okazał dobrą walą 
Berlin. P. A. T. Na wemwrajszem posiedzeniu 
parlamentarnej glównej komisyi, oraz komisvi 


d'a spraw zagran cznych kanclera Rzeszy Wirth 
objaśniał szczegółowo o nowem położeniu po- 


ltycznem, wytworzosem przez wysłane noty b 


| niemieckiej w dnu 14 grudaia b, r. do prezy- 
denta komisyi reparaeyjnej. Kanclerz Rzeszy 
starał się udokumentować ten krok, zazracza- 
jąc, iż nikt na całvm Świecie nie może wątpić 
o szczerej chqi Niemiec w sprawie wynetnie- 
nia rozobowiązań reparacyjnych. Co Niemey 
uczynić mogły, to zrobily (2). Jodrakże większa 
część ciężarów, nałożonych na Niemcy. rje zt- 
leży tylko od życia gospodarczego Niemiec. 
lecz calej Europy, a nawet czlego świata, 

W dalszym ciągu przedstawił a:cyę rządu 
co do pożyczki i eświadezył, iż po wyczerna- 
niu wszystkich innych możliwych środków, 


ZINIO 2 BRE 


Zarząd Związku Pracowników 


,przęmysłu gastrakamiczno - koteloweza 


ul. Szczepańska I, 9, I p. 


podaje do wiadomości, łż na wszelkie zabawy 
przyjmuje bufety, płacąc możliwie najwyższy pro: 


feent. jak również poleca zdolnych knchmistezów 
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; t ; | 
| Europie wrócily norma!ne stosunki, Frazeya je- | 


i kelnerów na wesela i zabawy do domów pry: 
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POCZTA I KOLEJE GŚÓRNOŚLĄSKIE. 

Katowice. (A. W.) Według „Valksstimme*; 
komisya pocztowo-telegraficzna nchwalila, 2g 
na terenie Śląska polskiego i Śląska niemie 
ekiego obowiązywać będzie jednakowe portd 
pocztowe i dopiero Esty pochoedzece s Niemira 
lub z Polski na byty teren płebiseytowy bely 
musiały podlegx6 opłacie portowej zagraniczn 
nej. To samo dotyezy taryfy telegraficznej poi 
|między obydwoma ezęściami Śląska. W komi 
syi kołojowej miano również przyjąć decyzyć 
utworzenia w połskiej ezęści Śląska polskiej 
administracyi, a w niemieckiej części niemie 
ckiej administracyi i tylko główny urząd tej 
organizacyj będzie miał zarząd mieszany. - 


ZNOWU ZAMACH NA KS. BRANDYSŚ” 


Katowice, P. A. T. Z Rybnika donoszą e poł 
nownych zamachu, dokonanym na osobie 


lboszcza wojskowego, ks, Jana Erandysa, b 


rdi 
ta posła ka. Brandysa, Nieznany sprawca po 
lożył do picea materyał wybuchowy, którew 
eksplozya zdemolował: mieszkanie ks. Brow 
dysa. Przypuszczają, że sprawcami zamscku są 
ojówki siemieckie. 


Tryliczeny bućżst rosyjski, - 


Wiedeń. (A. W.) Z Moskwy donoszą, ta 
w budżecie rosyjskim, który obejmnie wydatli 


'na dziewięś pierwszych miesiecy roku 1922 preš 


| 


liminowacg {Bt trylonów rubii sowieckie 


konferzncya edbucowy Earepy.- 
Londyn. P. A. T. (Wolff). „Manchester Gm 
d'an donosi, że Lloyd George zamierza zwó* 


rząd niemiecki uczyni! ten ciężki krok ofi. ła6 konferencyę europejską w sprawie odbuios 
jevalny. Usilowania rządu niemieckiego w spra |wy Europy, Fędzie to w pierwszej linii konfes 
we uzyskania pożyczki w angielskich kołach, rencya państw koalicyjnych, jednakże będą t% 
finansowych mają leden wynik dodatni, a mia- niej wyshichane opinie Niemiee i Austryi. Ame, 
inowicie ten, iż z ust tych kół pady po raz ryka w konzeregcyj tej nie weźmie udziału,» 


Francia zażąda qwaransyi finadsawych. 


Berlin, (A. W.) Z Paryża donoszą, że zasto- 

sowanie sankcyi militarnych w związku z ogło. cynych. Rząd niemiecki osiąpnął to. Że pro- 
szarą przez Niemcy niewypłacałnością nie jest blem reparacyjny bedzie ponownie przedźnio- 
przewidywane, ze wyględu na okoliczność, że tem dys!etsyi mocarstw, ) « 

na podstawie art, 204 traktatu wersalskiego | Kanc!erz oświadczył dalej, że Niemcy mu- 
przysługuje Niemeom prawo żądania odroczenia 574 wytężyć obecnie wszystkie siły, aby: zau-- 


i ey? 


ta» 


pierwszy słowa cstrej krytyki uchwał repara- | ANGLIA PRZECIW ŁODZIOM PODWODNY 


Londyn. P. A. T. Tel. Comp. Z Waszyngteż 
nu donoszą, 20 Balfour oświadczył pmblicznieśg: 
iż Wietka Brytania zaproponuje zup:łny raka2 
używania łodzł podwodnych. 


term'nu splat, Francva jest zresztą w niewie!- |fanie wśród konlicyi dla Niemiea więcej było OGRANICZENIE SIŁ MORSKICH FRANCY 


kim stopniu bezpośredrio zainteresowaną w |W”moen'one. W tym celu Nemcy muszą jak 
sprawie rat najbliższych. Raty te miały prze- najrychiej przyprowadzić čo równowagi budżet 
dewszystkiem zespokoić pretensye Belgii, ko-'Pecztowy i kołejswy. Niemcy muszą pokazać 
rzystającej z przyw:lejn pierwszeństwa, łoraz |Światu, iż są w stania oprzeć swoje wewnętrz- 
pokryć koszta okupaeyi angielskiej. Gdyby An. |ne położenie na rzetelnej finansowej i gospo- 
glia i Bolg'a domagały się tego, to Francya, ja- | darczej podstawie. 4 

ko mandatarynszka kealicyi, gotowa byłaby| Berlin. P. A. T. Na posiedzen'u komisyi dla 
zastosować sankeye karne, w każdym razie Fran- |5PTAW zagrenieenych przemawiali między innv- 
cya żedać będzie gwarazcyi finansowych, Mi Helferich 1 Stinnes, którzy wystąpili z cję- 
mianowiejs Ścistej kontroli b?nku Rzeszy, | Kimi zarzutami przeciwko rzadowi Rzeszy, Kry- 
zmn'ejszenia em'syi banknotów i prawa prze- | tyka akeyi kredytowej rządu była tak ostrą, 
prowadzenia istotnej kontroli nad całą niemie- iż prezydent Loohe oświadczył w konwencie se- 
cką gospodarką finansową. 


PRÓBA WYMUSZENIA NA FRANCYL 
Londyn. (A. W.) Rozeszła sie tutaj pogłoska. 
że Anglia nie będzie kwestycnowała układu 


zaufania, Z tego wnioskują. iż w najb'iższych 
dniach kanclerz Rzeszy przedłoży przed plenum 
parlamentu sprawy reparacyjne. 


Kom'sya kolełowa ustaliła stacye, które shi- 
żyć mają jako stacyve pograniczne. W dnin iu- 
trzejszym zajmować się ona będzie wraz 2 ko- 
jmisvą celną 1 cvrkulscyjną zalatwieniem for- 
|malności pogranicznych przez władze polskie 
ji niemieckie. 


Porszumien'e co da wa'uty na G. Sjąsku. 

Warszawa. (Tel. wł) Dzienniki niemieckie 
podają, że prawdopodobnie zostaną usunięić 
różnice zdań {ujawniono przy rokowaniach 
polsko-niemeckich nad sprawą waiuty na G. 
l Śląsku. Prawdopodcknie będzie osiągnięte po- 
|rozumienie w sprawie Tkwićacy: gospođarki 
państwowej  niemieciiej, Pewne ustępstwa 


nezynione. zosiąłu peer- dęlesacye neka 


Tostęsy pracy kotisi gózodądk, 
Katowice. P. A. T. Delegacya niemiecka ko- 


munikuje: Sekretarz stanu Lewald konferował 
wczoraj szczegółowo z przedstawicielami Zwią. 


zkn prasy górnośąskiej w sprawie zawarcia 
układu o ochronie mniejszości, 


Komunikat prasowy delegacyi polskiej z dnia 
16 b. m. brzmi: Prace pod:omisyi dla spraw 
wody į elsktryczności postępują szylko na- 
przód. Sprawv, dotyczące wody, załatwione bę- 
dą prawdopodobnie do 1 stycznia. Ustalono zo- 
howiązania co do wzajemsej dostawy wody, 
przyczem Mość wody, dostarczanej ze strony 
| polskiej, jest znacznie większą, aniżełi ilość 
ka dostarczanej ze, strony Memjegkiej r| 


sipje, palnkisi 


l 


Waszyngton. P. A. T. (Havas). Delegaci am 
glelscy oświadczają, że Francyza ma prawa 
utrzymania zwiększonych sił morskich, ale 418 
w tym stosunku, jak tego żąda. Hughes i Bak 
four są zdania, że 175 tysięcy tonn wielkich 
okrętów wojennych powiaune Francyl wy; 
starczyć, e 
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NIE PĘDZIE OBNIŻENIA PŁAC URZĘDN 
Warszawa, P, A. Te Jak zam komunikaj$j 
z Ministerstwa skarbu, pogłeski, jakoby miał 


niorów, że parlament nie możę być wcześn'ej Ster skarbu zamierzał wystąpić z waiosk'ena 
odroczony, dokąd Kanclerz nie otrzyma votum Obniżenia pľac urzędniczych, są bezpodstawne, 


r 


DUPONT NASTĘPCĄ NIESSELA. i 
Warszawa, (A. W.) Generał Dupont, którę 

m'al wczoraj przybyć do 2Wrszawy. przyjedzie! 

dopieró jutro. Obejmie en czynności generałf 

Niessela, który wyjeżdża do Fraacyi na wysog 

kie stanowisko, m. 
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AMBITNE ZAMIARY BENESZA, , 
Rzym. (A. W.) „Corriere della Sera” Aonist, 
w związku z konfereneyą prezydentów Austryf 
fi Czechosłowacyi na zamku Lama, że Benrsz 
zamierza utworzyć blok państw gukcesyjnych 
b. monarchii austryacko węgierskiej pod naş 
czelnem kierownictwem Czechosłowacyl, 


GRECY ATAKUJĄ ZNÓW BEZ SKUTKU. 

Paryż. P. A. T. iiavas. Jaładonoszą z AngcrYg 
urzedowy komunikat turecki z dnia 15 b. m dn 
roci, że Grecy znacznemi siłami zsawkewają 
Turków na wschód ad Kskiezebie. Po ustiotej 
walce, Gregg, goluch sio gowódęzy eiçihie 
aty 
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Z POLi indi D 
Gzecia pugtig“. 

Pogrom, urządzony przez bojówką czeską 
w Bąbrowie przy wpisach do szkoły polskiej, 
G szum pisaliśmy w onegdajszym numerze, Die 
iest bynajmniej wybrykiem nieodpowiedzial- 
nzch czynników. Jest to planowa robota, zmie- 
rzająca konsekweninie do wyuarodowionia tej 
rdzennie polskiej gminy. Wpisy do szkoły pol- 
akiej w Dąbrowie mają już swoją histozyę. 

Szkelnictwo polskie w Dąbrowie stało wy- 
sake, Założona w 1884 r. szkoła ludowa roz- 
rota się « biegiem lat w sześcioklasówkę 
z tawa paralelcami i 432 dziećmi, wydziało- 
swa, założona w 1890 r., liczyła w 1920 r. — 
Z3 mczniów, zawodowo-górnicza — sławna 
byta na całą Polskę i wykształciła sporą licz- 
he piorwszorzędnych sztygarów. To też po 
tozdarciu Śląska Cieszyńskiego zaciekłość Cze- 
chów zwróciła się przedcwszystkiom przeciw 
Dąbrowie. Dnia 1 września 1920 r. czeska Ra- 
da aykolna zamknęła tam polskie szkoły, a 700 
połskich dzieci zostało pozbawionych nauki, 
bo do czeskiej szkoły nikż prawie nia zapisał 

* swych dzieci, 

Przra jednak chce uchodzić za „bezstron- 
ag”, więc umyla ręce, uznała zamknięcie 
szkół za „samowolne“ i zarządziła wpisy do 
szkół polskich. Wpisy te jednakłe dwukrotnie 
nia doszły do skutku (ostatnio 80 z. m.), 
ba komisysg czeskie „spóźniły się”, a przez ten 
czas bojówki czeskle rozpędziły pałkami ro- 
dziców j opiekunów, pr.yczom zmasakrowano 
wida znanych obywateli polskich, nauczycieli 
i sieci. 

zdawało się, że wpisy sarządzone po raz 
trzogł w dniu 12 b m., już w okresie” „ugo- 
d;*, nie skończą się tak haniebnie. Niestety, 
komodya wpisowa rozegrała się po raz trzaci, 
a bandytysvm czeski odniósł nowe „tryumfy“ 
i stał się jaskrawą ilustracyą czeskiej „ugody“. 


Autonomia gminna dła żydów. 

W związku z różnorodnymi projektami sta- 
tutów dla Galicyi Wschodniej, jakis są oma- 
wiaze w kołach rządowych, żydowskie sfery 
we Lwowie rozpoczęły starania o uwzględnie- 
mis w tych statutach autonomii gminnej la 
żytów. Wątpimy bardzo, czy nawet socyali- 
ui, którzy pierwsi zajęli się opracowywaniem 
prijcktu statutu dla Galicyi Wschodniej, lecz 
potem go zarzuci wskutek sprzeciwu po- 
chodzącego nawet z łona ich stronnictwa, 
zeałicą przychylić sią do tego niesłychanego 
żedania, 


Peru conira Chiie, 

Siosunk! między dwoma sąsiadującemi ze 80- 
bą, a obok Brazylii i Argentyny, największemi 
i najbardziej Kkulturalnemi republikami Ame- 
ryki puladniowej, tj. między Peru a Chile, od- 
daaa były naprezone, często nawet wprost 
nieprzyjacue, Peruwiańczycy bowiem zapu- 
maig nio mogą weszczęsnej wojny z lat 1879- 
63, «ióra pozbawiła ich olbrzymich pokładów 
sałztry Oraz części teryłoryum na rzecz zwy- 
cięskiej repubi ki chilijskiej, 

Przedmiotem ubocznego zatargu znów gą OWA 
Btrutone przez Peru terytorya: Aica i Tacna. 
Zaiarg ten przybrał naprzód formę wojny cło- 
wej, rozpoczętej przez Peru, następnie zaś do- 
prówadzić musiał, jak donoszą z Buenos Aires, 
do zbrojnego siarcia pod chilijską miejscowo- 
ścią Moquegua, którą to miejscowość zaatako- 
wał wojsko peruwiańskie w s'la, jak na tam- 
tejsza stosunki znacznej, bo 7.500 ludzi. 

Z militaanego i politycznego punktu widze- 
nia jestto, prawdopodobnie, burza w szklance 
wody. h'e wymienione republiki należą do Li- 
gi narodów, więc ona zepewne tę burzę wkrót- 
co uspokoi. Jednakże zatarg peruwiańsko-chi- 
Jijski jest intorcsującym x innego względu. Pe- 
ru mianowicie zostaje w zupełności pod wpły- 
wem Francyi, a instruktorami jej wojska są 
oficerowie francuscy; Chile zań, które w cza- 
sie weiny Światowej nie kryło sią ze swemi 
symnatyami dla Niemiec, opanowane jest w 
znacznej cześci przez kapitał niemiecki, zre- 
oreanirowało swe wojsko na wzór niemiecki 
i przez oficerów niemieckich, a jego mieszkań- 
cy, powszechnie aielubianń w Ameryce polu- 
dniowej, noszą wątpliwej wartości epitet: 
„Prusaków  południowo-amerykańskich", Ró- 
żnice w poglądach opinii publicznej i nastro- 
jach ludności obu republik okazały się bardzo 
wyraźnie podczas świeżej agitacyjnej podróży 
francuskiego generała Mangina po Ameryce 
poładniowej — w Peru przyjmowano go z œ- 

„tusysemom. w Chile — z grzeczną rezerwą. 

Zatarg tedy miedzy jedną z tych republik a 
drugą będzie rodzajem starcia się dwóch wpły- 
wów politycznych i dwóch kultur, Zrozumiałe 
zatem zajęcie budzić on muai w całym świecie 
cywilizowanym. 


Sprawa Kościoła w Gdańsku. 


Wyjaśnienie min. Skirmunta. 


Przed niejakim czasem bawił w Gdańsku 
w przejeździe do Kowna ks. O'Rourke, biskup 
Fłoza, wysłany na Litwę w misyi dyploma- 
tycznej przez Kardynała sekretarza stanu ks, 
Gaasparri'ego. Według informacyi niektórych 
dzienników ks, O'Romrke (który urodził się na 
ziomiach polskich i jest podobno jeszcze do- 
tąd obywatelem polskim) konferował z Niem- 
cami gdańskimi w spruwie wyjęcia Gdańska 
z pod jurysdykcyi biskupa chełmińskiego. 
Podobno nawet zapewnił centrowców gdań- 
skich, że ich sprawa w Watykanie dobrze stoi. 
Z Polakami gdańskimi ks. O'Rourke nio pro- 
wadził żadnych rozmów, 

Z powwiu tych wiadomości wniesiono w 
Sajili inioryolacyą do min. Słirmunta, wzy- 
wającą gu, by nzeszwodził zamierzonemu przez 
pawas uma wadaiwa frdaóska z dyccozyi 
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uiowuitazioj I włączenia go Go warmińskiej. 
sin. Skirmunt w odpowiedzi afwindczył na po- 
sialzoniu Sejmu 15 b. m., żo polecił przódsia- 
|wicilora polskim w Rydze (ks. O'Rourke ma 
zostać biskupem Łotwy), Gdańsku i Rzymie 
sprawdzić wiadomości o nieprzychylnem stano- 
wisku ks, O'Rourke względem Polaków. Oka- 
zało sią, że informacye były fałszywe i że 
zrosztą ks. O'Rourke do zajmowania fakiero- 
kolwiek stanowiska lub do wydawania enun- 
cyacyi w sprawie gdańskiej nie był zobow'ą- 
zany. Za drugą bytnością w drodze powrotnej 
z Kowna biskup O'Rourke powtórnie natrzy- 
mał się w Gdańsku i złożył wizytę gen. kom. 
p. Plucińskiemu, z którym odbył blisko półgo- 
dzinną rozmowę. Z rozmowy tej p. Pluciński 
zupelnie nie nabrał przekonania, żeby ka. 
O'Rourte byt dla Polaków spacyalnie nieżycz- 
liwie usposobiony. Ks. O'Rourke oświadczył, 
że ma zam?łar spędzić w Warszawie około sze- 
ściu tygodni. 

Dążenia pewnych kół gdańskich do oderwa- 
nia się od dyecezyi chełmińskiej — oświad- 
czył dalej min, spraw zagr. — i do przyłą- 
czenia sią do dyecezyi warmińskiej zaraz od 
ich pojawienia się rzad polski starał sią sfa- 
raliżować, a to przedewszystkiom za pośred- 
nictwem swego poselstwa w Watykanie i nun- 
cyatury w Warszawio. Dążeniem rządu pol- 
skiego było i jest stworzenie z całego obszaru 
w. miasta, należącego obcenie pod względem 
kościolnym do dyecezyi chełmińskiej I warmiń- 
skiej, gen. Wikaryatu, zależnogo od biskupa 
w Pelminis. Akcya ta może zostać zrealizowa- 
ną dopiero w trakcie vawarcia konkordatu ze 
Stolicą Apostolską, który znajduje się w przy- 
gótowaniu. Obscnia otrzymaliśmy zapewnienie, 
że status quo nie będzie naruszony. 


| 
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Bandyci. 
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| Niewdzięczni, 
Gtrzęmziem następujące pismo: 
Szanowny Panie! Niepotrzebnie stunścy nas 
Pan latarniami. 
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lone oklaski i wywoływania autora no każcym czuwe 
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nowy utwór symjsulyca4no- 
zo i cenionego dramaturga. Gorąca i zasiu- 


akcio mówiły o serdecznem przyjęciu szinki 
przez naszą publiczność. Autor świctnio prze-! 


Niebezpieczeństwo bylo, ale prowadzoną groteską na temat upadku czło- | wskuick wojny: 


Nr. 239, 


kepanesa, w wili „Nosal“, na Bystrem, a w 
nein jaoszio 80 dzieci, które trzeba przez lo- 
uchronić od choroby miszczącej całe 
życie ludzi — od gruźlicy. Większość tych 
dz ti -— to s'eroty, które, utraciły rodziców, 
ojcowie ich zginęli, a matkij 


już, na szczęście, minęło bezpowrotnie. Latar- | Wioka i jego powrotu do wyżyn, z których pomariy w nędzy, pazostaadwszy dzieci sama. 


zias mogłyby istoinis być w robocie, gdyby 
Prusacy zwyciężyli, Jak już dziś wiemy do- 
kładnie -— zamiast Polski mielibyśmy wówczas 
co najwyżej Beseieryę, a to  niczadowoliłoby 
chyba Legionistów, którzy przelewali krów za 
Polską, Rozgoryczenie patryotycznej i zapal- 
nej młodzieży logionowoj mogłoby wtedy wy- 
ładować się w sposób nie bardzo przyjemny 
dła N. K. N.u. Ale, na szczęście, jego na- 
dzieje zawiodły, zwyciężyła kcalicya i mamy 
Polską w granicach, o jakich nie marzyliśmy. 
Tə wystarczy, aby o wszystkich przykrych 
wapomnieniach zapomnieć, Łączę it. d. 
Byty członek N. K, N. 

Święta prawda. Ale g powyższych trafnych 
uwag byłego członka N. K. N. wynika, że 
enkaenitów od straszneme „latarnianego” losu 
:ratowała koalicya I Komitet paryski. Więc 
tembardziej jest niezrozumia*»m, ża przy każ- 
doj okazyś pokazują zqby swym zbawcom. 

Niewdzięcznił 
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+ 8. p. Gabryela Zanolska. 


pO 
Ze Lwowa nadeszłą wiadomość, 
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mitą nasza powiościopisarka, aktorka i zara- 
zom autorka licmych dramatyczaych utworów, 
Gabryela Zapolska. Ze Śmiercią $. p. Gabrycli 
Zapolskiej schodzi do grobu jedna z najptod- 
niejszych i najpopulaaniejszych autorek, której 
sława i wziątość obiegła niatylko Polskę całą, 


Że zjazd żydoznawczy, urządzony niedawno ało nadto przez dramatyczną działalność tra- 
w Warszawie, był bardzo na czasie 4 żo usta- fifa także na sceny teatrów zagranicznych. 
lił tylko fakty — potwierdzają to sami żydzi | Zanim podamy szczegółową charakterystykę 
i to w formie bardzo jaskrawej. Z powodu jej powieściowej 1 dramatycznej twórczości, 
udzielenia na ten zjazd sali Rady miejskiej | poprzestajemy na podaniu kilku biograficznych 
w Warszawie żydzi nie tylko wnieśli intorpe- |Sztzogółów z jej Życia i a jej piśmienniczej 
lacyę, ale gdy odpowiedź prezesa p. Baliń-, działalności. 4 
skiego ich nie zadowoliła, urządzili na onegdaj-| Ś. p. Gabrycla Śnieźko Zapolska urodziła się 
szem posiedzeniu Rady bezezolną burdo. Ra-|w r. 1860 we wsi Kiwerze pol Łuckiem. 
dny (i pos. do Sejmu) Grilnbaum zaatakował , Kształciła się we Lwowie, gåzie w latach weze- 
w brutalny sposób Tow. „Rozwój“ i uczestni- |śnej młodości wstąpiła na scenę; grała toż przez 
ków Zjazdu, porównująa ich do „czarmej so-|czas jakiś na scenie toacru miojskiego w Kra- 
tni“ i ośmielił się nawet powiedzieć, że prezes | kowie, a potom w Poznaniu i Petersburgu, od- 
Rady udzielił sali — bandytom! Wywołało, to |twarzająe role dramatyczne i salonowe. W tym 
naturalnie szaloną burzę i tylko dzięki intor- |Czasie odbyła podróż po Europie, przebywa- 
wencyi przewodniczącego zuchwały prowoka- |ją> czas dłuższy w Paryżu. Ostatnia lata ży- 
tor żydowski nie spotkał się z doraźną nauczką. |cia spędzała przeważnie stałe we Lwowie. 

W każdym razie występ p. Griinbauma jest| Z licznej spuścizny jej literacxiej wymienić 
doskonałą ilustracyą tego wszystkiego, o czem |należy powieści: „Kaśka Karyatyda* (przero- 
mówiono na Zjeździe żydoznawczym. Żydzi |bioną następnie dla sceny i wystawioną na- 
istotnie uważają już Polskę za swój folwark, |przód w Warszawie), „Akwarele”, „Szmat ży- 
a Polaków za swych niewolników, którzy mu- |ia“, „Menażerya ludzka”, „Janka“, „Fin- 

z% pracować na Żydów i dla żydów, Nie wol-|De Sieclestka", „Z pamiętników młodej me- 
no już im mówić o własnym przemyśle i pro- | atki", „Zaszumi las“, „O czem się nie mówi“. 
pagować zasadę, którą przedowszystkiem ży-!Z utworów dramatycznych wymienić należy: 
dzi stosują konsekwentnie, zasadę „swój do „Sybir“, „Matka Szwarconkopf“, „Jojno Firuł- 
swego“, Co wolno żydom w Poisce, to nie jkes*, „Dziewiczy wieczór”, „Skiz”, Ich czwo- 


wolno Polakom! Żyd zawsze i wszędzie po- 
piora żyda, ale jeśli Polak ctco żydów pod 
tym względem naśladować — to przedstawi- 
ciel żydostwa stolicy, na posiedzeniu Rady 
rzuca Polakom publicznie ohelgę: bandyci! 
Może to wreszcie zbudzi nasze społeczeństwo 
z dotychczasowej apatyi. Bo doprawdy już 
gam fakt że w Polsce musi powstawać spe- 
cyalae towarzystwo, aby przypominać Pola- 
kom, że trzeba popierać  przedowszystkiem 
swoich, a nie wrogów — jest objawem bardzo 
smutnym Mamy jodnek nadzieją, że prowo- 


kacya rozmaitych Griinbaumów nie pozostaną í 
baz skutku, że w społeczeństwio polskiem zbu- } 


dzi się wreszcie ambicya narodowa, że 
nia będzie ono napychać kieszeni tym, co 
uważają już Polaków za swych niewolników 
i plują im w twaszi.. 

Bandyci! Takim językinm przemawiają już 
żydzi do Polaków, Bardzo dobrze, Dziś álopi 
muszą już przejrzeć i zrozumieć, że dłużej nie 
można trwać w bierności. Każdy Polak, jeśli 
ma choć odrobiną godnośoł narodowej, 
nie może bez rumieńca wstydu przestąpić pro- 
gu sklepu żydowskiago. Okrzyk p. Grilnbauma 
stałby się dla nieg) zasłużonym  policzkiem. 


Echea. 
Doryna z „Czasu“, 


P. Boy zapownia nas w „Czasio" słowami 
molierowskioj Doryny, że nie potrafi sią ui- 
czom zgorszyć. Chętnie w to wierzymy. Wie- 
my, że autor „Słówek* wytrzyma wszelką 
próbę 1 wszelką pokusę. Zresztą, „gdy sią 
człowiek robi starszy, wszystko w nim powoli 
parszy-wieje..."', takie pełne rezygnacyi zape- 
wnienia słyszeliśmy niegdyś od pewnego pa- 
na, który dziś przedzierżgmął się w młodą Do- 
rynę, — Nio chodzi nam jednak o miłego zre- 
sztą sceptyka, jakim jest Doryna-Boy, ale o to, 
że repertuar Bagateli jest systematyczną də- 
prawacyą społeczną, szerzoną z wyrafinowa- 
nym cynizmem i nie mającą nic wspólnego ze 
sztuką, Temu p. Boy w swej odpowiedzi „Gło- 
sowi Narodu“ mie zaprzecza, bo temu zaprze- 
czyć nie można, nawot gdy się samemu jest 
akbojątnym na kryterya moralne, I ton więc 
nasz zarzut pozostaje nieodpartym, że „Czas“ 
stanął na równi z „Kuryerkiem* w szeregach 
chwa!lców „Kurników*, „Płomieni* i t. p. ba- 
gatelowych atrakcyi. 

Napewno zaś nie z francuskiej literatury, 
której p. Boy jest znakomitym  tłómaczem, 
a z której przejąliśmy takie wyrazy jak „lo- 
jalność* i „kurtaazya”, nauczył pią recenzent 
„Czasu” w polemice zarzucać przeciwnikowi 


ro", „Panna Maliczewska", „Moralność pani 
Dulskiej* i „Kobieta bez skazy”, 

Z utworów patryotycznych, napisanych pod 
pseudonimem  „Maskoff”, największą popu- 
|larność pozyskał dramat osnuty na tle ucisku 
Polaków pol zaborem rosyjskim „Tamten“. 

Z utworów odzwiercicãlaigcych środowisko 
jżydowskie „Małka Szwarcenkopf“ i „Jojne 
|Firułkeg", a z innych „Moralność pani Dul- 
jskiej', komedya satyryczna, stwarzająca wy- 
|borne typy i obrazy kołtuneryi mioszczańskiej. 
j Wiele z tych sztuk doczekało się tłumaczeń 
ina języki obce 

. p. Zapolska zarówno w swych powie- 
'ściach jak dramatach była wyracicielką skraj- 
nego naturalizmu. Jej charakterystyka rolo- 
wiska obyczajowego, niozrównana w sile i pla- 
styce typów, przechodząca w karykaturę i bru- 
talność — była przeciaż gwałtownym prote- 
stom przeciw brudowi, obiudzie I miałkości ży- 
cia, przeciw zatraconiu ideałów przez współ- 
czesne pokolenie. W najgłębszej więc treści 
swych dzieł była Zapolska przedstawicielką 
idealizmu, mimo swej naturalistycznej maniery 
pisania W wielu jej powieściach zwyciężała 
tendencya moralizatorska, w innych, pisanych 
pospiesznie i bez posłąbienia, wydobywała rig 
na jaw tylko szorstka, brutalna zewnętrzność 
życia, ale ujęta w swym całokształcie, była 
to twórczość mocna i rzetelna, która dostar- 
czyła polskiej literaturze szerogu dzieł trwalych 
1 która pozostanie niezmiernie wiernym doku- 
mentem swego czasu. Z Zapolską schodzi do 
grobu zapóźniony w Polsce i niezawsze sym- 
patyczny naturalizm, ale nasza literatura tra- 
ci równocześnie talent prawdziwy, oddany apo- 
stolstwu dobra 1 prawdy, błądzący często lub 
ponoszony temperamentem poza szranki, ale 
niemniej szczery i szlachetny, Cześć Jej pa- 
mięcił 


KRONIKA. 


PRZENIESIENIE KRAKOWA DO 1-go STO- 
PNIA PŁAC. 

Jak się dowiadujemy, prezes krakowskiej 
Dyrekcyi kolei, inż, Prachtel, otrzymał wczoraj 
telefoniczną wiadomość od bawiącego w War 
szawie wojewody Gałeckiego, że minister skar- 
bu Michalski podpisał akt, przenoszący Kraków 
do 1-go stopnia płac. Według wszelkiego pra- 
wdopodobieństwa, zaliczenie Krakowa do 1-go 
stopnia płac uzyskuje ważność z dniem 1 gru- 
dnia b. r = 


PREMIERA „STRASZNYCH DZIECI“. 
Wczorajsza premiera sztuki naszego współ- 


O a 
p E ajirata niin aa y, 


tartuferyę, jak to nam — dość impertynencko— | pracownika p. K. H. Rostworowskicgo „Stra- 
zdaje się w swym cytacię z Moliera zarzucać. {sznych dzieci" zgromadziła tłumy publiczności 


spadł, wprowadził nastrój pełen 
humoru i dziecinnego zastraszenia. 


liglamego 


szorządnoem dziełem sztuki 
Tezciúskicgo, Niezwykle 


reżyserskiej 
pomysłowe 


nie przeżyliśmy w teatrze tak miłego wieczo- 
ru P, Rostworowski wszedł w nową fazą S 


Bzerną recenzyę podamy w numorze wtorko- 
wym. La 


MATCH POLSKA—WĘGRY, 

Nasze koła sportowe oczekują z ogromnim 
zainteresowaniem wyniku turnioju tootballo- | 
wego, jaki stoczą w niedzielę 18 b. m. w Bu- 
dapeszcie drużyny reprezentacyjne Polski 
i Węgier. Niedzielny match będzie pierwszym 
występom polskicgo sportu na arenie miedzy- 
nesodowej i zadecyduje o opinii, jaka się na 
najbliższą przyszłość o nim ustali w Świecie 
sportowym zagranicy. Nasze kluby footballo- 
we wysłały do popisowego teamu najlepsze 


siły, same znakomitości, 


ry reprezentuje wysoką skalę kultury spor- 
towej. Publiczność krakowska będzie oczywi- 
ście bardzo uradowaną, jeśli jutro zadeposzo- 
wane z Budapesztu do Krakowa dwie cyfry, 
przedzielone znakiem dzielenia — będą po- 
chlchnem świadectwem  tężyzny i sprawności 
nolskieme sportu. Wszak będzie to równocze- 


śnie dyplom dla klubu, noszącego barwy 
Krakowal 
Kraków, 17 grudnia. 
WŚRÓD JODŁOWEGO LASU KOŁO SU- 


KIENNIC ukazali się wczoraj nasi domorośli 
artyści z przedmieścia, przynosząc na sprzedaż 
własnoręcznia wykonane szopki krakowskie. 
3ą one ozdobione wieżycami z kolorowego pa- 
pieru, a pod słomianą strzechą umieszczene są; 
papierowe figurki, przedstawiające  pastorzy 
i królów, zdążających do Dzieciątka, Szopki, 
jako specyalność krakowska, znajdowały chęt- | 
mych nabywców. 

WESOŁA REWIA KRAKOWSK. ŚWIATKA, 
Rodzimym humorem skrzące się sceny z krako- 
maklego bruku stanowić będą treść kilku hu- 
moresek, które w piątek 23 b. m. o godz. 7 
wiecz. w sali Kollegium wykładów naxwkowych 
(Rynek gł 89) odczyta redaktor Antoni Le- 
kszyckił, znany autor pogodnie swawolnych 
feljatonów z życia naszego Qawronowa, Mię- 
dzy innemi w humorystycznym filmie p. t 
„Barwna heca na krakowskim cielętniku* za- 
pozna świetny recytator słuchaczy z wesożymi 
epizodami zabawy w dniu św. Szczopana nzi 
Linii A—B, a opis ten urozmaici szereg cy*2- 
tów z poetów polskich. Bilety po 150 i 100 M», 
nabywać można w sekretanyacie Kollegium 
wykładów naukowych, 

WYKŁADY NA UNIWERSYTECIE JA- 
GIELLOŃSKIM,. Rektorat Umiw. Jag, zawiada- 
mia, że wykłady na Uniwersytecie rozpoczną 
się po święcie Trzech Król. 

ZJAZD STAROSTÓW WOJEW. KRAKOW- 
SKIEGO. Wojewodą krakowski zaprosił wszyst. 
kich starostów województwa na konferencyę, 
która się rozpocznie we środę 21 b. m. n godz. 
9 rano w sali posiedzeń krak. Rady powiatowej. 

AKTUALNA „POGADANKAG.  Starzaem 
polibpcznero Związku kobiet odhqdzie sio dziś 
o godz, 6 wieczorem, w sali Kopornika w Col- 
legium Novum pogadanka pref, Michała. Siedle- 
ckiemo na temat: „Sprawa wileńska”. 


CHYBIONA AKCYA KOMISYI DLA p 


CZANIA DROŻYZNY. Przed dwoma mniej 


Artyści ; dnych dzieci w sciwon skach zwraca si 
grali sztukę wprost znakomicie, Gra ich zwią- | skiej dziatwy, któr 
dana z akompaniamentem muzyki była plerw- szych warunkach, 
p.:t'ojszych od 
stroje ;, aby dz ań dla niej 
i maski inwencyi p. Gaila illustrowały Swie- | radości 
tnie głęboki, filozoficzny sens bajkL Dawne Kom:lot prost o składan 
RZE d! 
risk  leczn czych i 

woju swego talentu krokiem zwycięskim, Ob- i Kraków, kał RENE wej 


wie, a dojeżdżając 
Alo taksamo wyczekują dzieci szkolne 
do Krakowa jeździ okoto 40 tu. Dziee 
ini godznami 7 
aby się rozgrzać, 


maluczkich. 


stanku ot : caini i 
klisy: otworzyć i opalać poczekalnie 2-gicf 


pociąg czekać w cieple, 8 mie była narażon 
ma marzrięcie, popychanie i 
gorszących rozmów ze s 
ków, 


Wiolka część składki zhibrowej 


Kom'tet urządzający „Gwiazdkę“ dla  bie-| 
ę do pol 
ej los pozwolił żyć w lem 
ich, aby nie zapomn'ała o bieds 
tebe rówieśnkach i starała się 
cj radosny, stał się także dniem 
dla biednych dzieci w schroniskachi 
á io podarków gwiazd- 
a dzicet wyżej wymienionych schro< 


Rynek gł, Linia A—B 1. 39140. 
APEL DO DYREKCYI KOLEJOWEJ. Otrzy” 


maliśmy z Rudawy wastępujące pismo z prośbą 
0 umieszczenie: Jest u nas 
wy A wielki”, bo posiada dwa perony i 
a właściwie oczokalnie. 
8-ciej kasy, a da 
otwarte dla jadących, lecz, nieste 
opalane. Trzecią poczekażnia 2- 
zawBzO zamknięta i niedostępna dla 
Pociągi stale się spaźmiają, 
szcza do pociągu 
chodzić ma o godz, 
nieraz i po dwie godziny i forma! 
iw ciasnej poczekalni. 
oklaskiwane setki |botnicy koleiawi 
iż w S0- | razy ma naszych boiskach i żywią uzasadnio- JW) 
botę dnia 17 b. m. o godz. 4 nad ranem ZMAr- |pą nadzieję, że barwy polskie nia okryją się 
ła tam po długiej i ciężkiej chorobie zna%o- |njesławą w walca z zespołem węr'erskim, któ- 


przystansk kołejo+ 
dwia,! 
Dwie z nich 
Szyham, są 
ty, wcale nie- 
giej klasy jesť 
sp abejów” 
a podróżni zwłaz, 
„szkolnego”, który stąd oda 
6.43 rano czekają na niego 
nie duszą się! 
Są te przoważne 
mieszkajacy stala w kuda; 
y do służby w Kr:kowial 
A którychi 
i te cale- 
płaczem bineają po peroniaj 


z powybijanemi 


Gzyhy Nyrekcya kolejowa, z litości dia tych! 
nie mogla nakazać zarządy przy- 
w której młodzież szkolna mophiby nai 
ą 
słuchanie różnych 
trony pewnych osodni-| 


Apelujemy też do Dyrekcyi kolejowej, aby, 


pozwoliła pociągrowi warszawskiemhi, przejeże! 
dżającemu przez Rudawę około godz. 9.30 rang, 
zatrzymywać sią tutaj, gdyż z Krakowa ma 
na dobę 8 pociagów, a odwrotnie tylko d 


my, 
WA, 
. k J. S. 

POWIĘKSZENIE OCHRONKI NA GPZEJ 


GÓRZKACH. Na Grzegórzkach w Krakowia 


now 'ększoną została ochrorka fla matoch dzież 


ct. Koezia powiększenia ochrenki WYNO oko 
ło 1,600.000 Mp., z czego dopiero połowa jest 
spłacona, Wudatmą pomoc czazały dotychcześ 
zarządy miejscowych fabryk * 


rmina m. Kram 
kowa driski interwencyi wicenr. p. Roller 
przyyada naj 
tutejszą ludność, która okazała pełne zrozuś 
mfenię dla pnrawy ochronki. Poświęcaniy doł 
konat Ks. Biskup Anaso) Nawa”. w 

ŚMIERĆ DZIECKA W PŁOMIENIACH, Wozw 
raj w domu przy ul. Rolłatają 14 zdarzył się: 
wstrząsający wypadek. który pociągnął za po- 


ba śmimć $-Ietciego chłoprzyka, Oto kolo godni 
J 


12 w poħulaio żona konduktora tramwajowego, 
9. *eratowa, wysta z domu z obiadem dla 
za ©+ moża pozostawiając w mieszkaniu dwa. 
je msłoletnich dzioci: 8-tetniego Stofcia 1 GHetani 
Anusię. Po wyjściu matki, duiewczynka gam- 
kreta drzwi na zakrętkę i nie zwracała uwagi 
na braciszka, który zbliży? się do ro-palonego 
piecyka, stojąc tyłem do drzwiczek. W jednej 
chwili zajęło się ubranko na dziecku. której! 
tezmuwszy ból, poczęło przeraźliwie km yezo 
i biegać po pokoju, Przestraszona dyiawszynieni 
zamiast on drówi i zawenwać pomocy sa. 
siadów, pobiegła do okna i wybiwszy kitka! 
szyb, mezeta wołać o ratunek. Zwabieni krzy”! 
kiem przechodnie, wyważy!i drzwi i pospieszyli! 
z pomocą nieszczęśliwemu chłopcu, który siak 
caly w płomieniach, Prawie nadeszła, nie przo-l 
czuwając nio złego, matka, a widząc płonsca! 
dziecko, z rozpaczłiwym krzykiem rzneiła sią 
ua ratunek chłopen, który Śmiertelnie poparzad 
ny, dawat tylko slahe oznaki życia. Nieszzaci 
śliwą matka, otuliwszy driacis, weiąła jo na 


więcej tygodniami odbyły posiedzecie: Komi-!rqtę i połireła do sznitala, gdzie wszeka no 


tet dila walki z lichwą i Komisya dla ustala imos Irkarika okazała się tuż spóźniona 
mia wytycznych com artykułów spożywczych |driasky po krótkich mączamiach, skonało. 


dla m. Krakowa. Zapowiadana od tak dawna 
akcya województwa krakowskiego została 
przedsięwzięta w okresie ególno zniśkowym 
i wybitnej tondemcyi dalszego spadku cen. 
Pomijając już fakt wielce niefortunnego kroku 
normowania cen w czasie zasadniczych zmian 
na lepsze —— komisye, widocznie nieobenajomio- 
ne z cenami targowemi, ustanowiły mowe w 
stosunku do których dotychczasowe -były zna- 


, płyż 


a 


Z Polski I ze świala, 


ZJAZD LEKARZY W WARSZAWIE. Zani 
zek miast polskich w dniach 28, 29 i 30 sty- 
cznia 1922 r. zwołuje do Warszawy zjazd lekai 
rzy i działaczy sanitarnych miejskich. majacy] 
na colu omówienie środków zmierzających dol 
podniesienia sianu sanitarnągo miast naszych, 


cznie niższe. I tak, przed akcyą „zwalczania | Bliższych infonnacyfi dotyczących cjauda udzie, 
drożyzny” 1 kig. mki pszargej kosztował jlają: Biuro Związku mast, uł. M odowa 7, Dragi 
wszędzie 200—220 Mk., komisya zaś ustanowi- | Wydział zdrowia Warszawy, w. Zgoda 10, 
ła cenę 240 Mk. Cenę cukru, który można by-| ARESZTOWANIE KOMUNISTY-PROWOKA- 
ło nabywać w dowolnych ilościach po 680 Mk.| TORA W WARSZAWIE, Policyi warszawskioj 
za 1 kg, podniesiono ma 735 Mk. dla mlekah się arosztewać dawno  poszukiyaryco, 
wytyczono cenę 150 Mk. za litr, a wiec.o 30|wysłannika komusistów amerykańskich. nieja 
Mk. wyższą, niż żądali przekupnie, i t. d.ikiego Lindenfelda. Szczególny ten „ob,nńea 
Również artykuł, tak powszechnie używany |ludu" jest żydem warszawskim į w r. 1906 na- 
w czasie świąt, jak ryby, podrożyłu 4: uisva |leżał do warszawskiej socyal-dumokrscyi, tecz 
z ceny targowej 700—750 na 800 Mk (lczy-|wówczas ademaskowano go jako współpraco=; 
wista, z chwila ogłoszenia nowych cen urzędo- (wnika „Ochrany”. Uciekł więs do Ameryki 
wych podrożyli przekupnie natychminst vozyat- ji tam zaczął pracować „dla luda” ped sztandaw: 
kie artykuły do uchwalonej przez komisye wy-|rom komunistycznym, Organizował tam zama-! 
sokości. Jakie skutki pociągnęła za sobą ak-|chy, za co też był ścigany przez władze ame- 
cya „przeciwawyżkowa”* komisyi, łatwo się do-|rykańkskie, Uciekł więc znowu do Polski =! 
myśleć, Dotychezasowa konkurencya kupców, | sle tu na szczęście zdołano go ująć. 
która w następstwie tego pry woluym han-| MORDERSTWO W SIELCACH, Do miesz- 
dlu sprowadzała zniżkę cen, ustała, kupcy zaś |kania skiepikarzy w Sielcach pod Warszawą, 
oczekują z niecierpliwością, czy komisya nie|Jośka i Hidi Posamoników wtarguęio oncodaj, 
narnaczy przypadkowo jeszcze raz nowych cen, | wczesnym wieczorem trzech handytów. zasicze 
znowu wyższych Od poprzednich. [Uli Jośka i Hirlę, poczem zrabawali troche p'e- 
O „GWIAZDKĘ“ DLA BIEDNYCH DZIECI |riędzy i rzeczy i uciekli. Przypadkowy świa» 
W SCHRONISKACH LECZNICZYCH. W bli-|dek, 1c-lrtni kuzyn zamordowanych zasiamać 
skości Krakowa są dwa większe schroniska iwat sąsiadów, ci zu przechońziwych wyw 270- 
dla dzieci: jedno w Witkowieach — mieści w|wców, którzy natychmiast puścił sie w panoi 
aobie około 250 dzieci, chorych na oczy, któ-|i ujęli jednego z handytów. Piotra luolaka. pi 
rym bez leczenia grozita ślepota; drugie w Ża-|szukiwanoro już «a napady bandyckie, 
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o czem Szan. Członków i F 
POLICYA KONFISKUJE „NUŻ W „BŻU- 
Hue, Pelicya warszawska skonfiskowała jedno- 
parko futurystów pod tytulem „Naź w bżu- 
LJ 


WYBRYKI STRAŻNIKÓW CELNYCH, Z 
ie donoszą: We czwartek dn. 15 b. m. 
Sastrueli] żołnierz straży grauicznaj Karola 
Nemox w Punczowe. Żołnierze graniczni are- 
Biowali Niemca pod zarzutem przemytnietwa. 
Kigdy aresztowanego prowadzono koło jego 
domostwa, zapytała żona aresztowanego stra- 
talków, co zamierzają z jej mężem uczynić? 
a? Go jeden z żołnierzy uderzył ją w piersi. 
Kiedy zaś mąż ujął się za znieważoną, zastrze- 
Be żołnierz na miejscu. Batalion celny gra- 
licyay przybył na Śląsk Cieszyński z Barano- 
i pelni tutaj służbę z wielką bezwzględ- 
tością wobec ludności, W zeszły poniedziałek 
Otrzełiwali dzieci pędzące bydło, strzelali na- 
Wst do żandarmeryi i straży skarbowej. Sfery 
jase zapytują, jakie właściwie funkeye ma- 
Ją bataliony celne, które nie podlegają ani 
Władzy wojskowej, ani cywilnej, 

„EINWOHNERWEHR* W  SOPOTACH. 
Gdańska donoszą nam, że gmina Sopot orga- 
lizuję „Einwobnerwehr" na koszt swych miesz- 
(alieów, irsiytucya ta, a raczej ukryte wojsko, 
qdzię naturalnie placówką renkcyjną I monar- 
chiatygzną na wzór podobnych instytucji, 
Bluicjący-h w całych Niemczech. 

DD CZEGO SĄ POTRZEBNE CRDERY PRU- 
SKIE, „Gazeta Gdańska" donosi, że władze 
tamtejsze nio udzieliły pewnemu prowizorowi 
W Gdańsku koncesyi na aptekę z tego powodu, 

nie posiada? zadnego orderu pruskiego. 
CZAS LETNI NA ZACHODZIE. Ang. urząd 

w wewnętrznych donosi, że rządy Anglii, 
taneyi i Belgi: porozumiały się, by rozpoczynać 
Przyszłości czas letni w nocy ostatniej sobo- 
"7 w marcu, a kończyć w nocy l-szej soboty 

ziern'ka. 

WALWERSACYE W ZARZĄDZIE „SUED- 

AUN” W zarządzie austr, kolei południowej 
nŚiidhahy”) wykryto olbrzymie matwersacye. 

zkoda, wyrządrona fałszowaniem ksiąg ra- 
hunkowych, wynosi 20 milionów koron austr. 

Orech urzędników aresztowano. 
PRUSKI SINOBRONY. Państwo „bojaźni Bo- 
i dobrych chyczajów” nie pozostaje w ty'© 
XA Francyą pod względem kryminalności, a na- 
Czecto ją wyprzedza, Obecnie toczy się 
W Boije wstępne fiedztwo przeciw niejakiemu 
Brossnannowii, który — jak dotąd policya zba- 
zła — zamordował w okrutny sposób, ćwiar- 
aljąc swe ofiary, pięć kobiet. Możliwem jest, 
Śodztwo sądowe wykaże większą liczbę 
Misz a wtedy Grossmann będzie przedstawiał 
By równin krwawego zbrodniarza, jak Landrt. 

SFINGOWANY LIST OFIARY LANDRU, 
f kamy w Wersalu otrzymał z Brukseli list, 
Bedrisany przez Adryanne Cuchet, jednej z Ni- 
Żttych zaginionych ofiar Sinobrodego Landru. 

Rd wersalski zwrócił się do władz belgijskich 
X prośbą o sprawdzenie, czy p. Cuchet istnieje 
Reeczywiście | czy napisała powyższy list. 

wdopodobnie ma się tu do czynienia z mi- 
itytkacyą dotrze ohmyślaną. 


F 


Zawiadamienia | komunikaty, 


SKŁADKI NA NAJUBOŻSZE RODZINY W 
ŹRAKGWIE. Magistrat zezwolił na zbieranie 
ślsdek po lokalach w nłedzielę 18 b. m. na ubo- 
ich pod opieka Stow. PP. Ekonomek św. Win- 
£eutoog a Paulo w Krakowie. Stowarzyszenie to, 

zielające corocznie odzieżą paręsct najuboż 
Śzycj; rodzin naszego miasta i opatrujące uhogich 
€horych, znajduj się obecnie bez funduszów, Go- 

A zatem polecamy tę zbiórkę ofiarności pu- 

znej, 

P TOW. LEKARSKIEM (Radziwitiowska 4) 

Wędzie się we środę dnia 21 b. m. o godz, 8 
zietzorem posiedzenie naukowe, na którem prof. 
kę Loth (War-zawa) wygłosi odczyt p, t. „Teorya 
Onstyżucyonadizmau a współczesne poglądy na nor- 
alia budowę człowieka", i 
„ ZWIĄZEK ARTYSTÓW (ul. Szpitalna) urzą- 
W w miedziełe o godz. 8 wieczorem zebranie, na 
tórem Dr Ad. Kięsk wygłosi odezyt p. t. „Mózg 


emu". 
a TATRZAŃSKIE TOW. NARCIARZY urządza 
pa 19 b. in, w sali wykładowej Muzeum przemysł. 
M Mtzkowie. nl. Smoleńsk 9, wieczór projekcyj- 
Ry, połączony z odczytem p. t. „Sport narciarski 
+ foinerafia krajobrazu zimowego”. Prolegentami 
NQdą: Dr Witold Skórczewski i inż. Aleksander 
„obkowski. Zapowiedź tego odczytu, ze względu 
A osoby prelegentów. jakoteż niezwykle piękne 
taczrocza. wzbudziła ogromne zainteresowanie. 
M r. w cenin 290 Mk. dla Tow. sportowych 100 
byc dla uczniów szkół Średnich 50 Mk, — do na- 
Ga przy wejściu. 
F ST. GRUSZCZYŃSKI wczoraj nagle uległ nio- 
FSpozycyi (angina gardła) i stąd koncert, zapo- 
kj NY na dziś 12 b. m. odkłada artysta na dni 
ilka, nia chcąc publiczności sprawić swą chwilo 
4 uiedysporycyą zawodu, Nowy termin poda ar- 
Ma niebawem, skoro tylko niedyspozycya m/nie. 
POPOŁUDNIE MUZYCZNE dla młodzieży ezkol- 
nej urządza „Polski Związek muzyczno-pedagogi- 
y“ w sali instytutu muzycznego, w najbliższą 
Biedriwię, 18 b. m., © podz. 4 po południu. Program 
omaję uczniowie i uczenice członków Związku. 


Me aa% 
CEGIEŁKI WAWELSKIĘ, 


pease cepiętki wawelskie ufundowali: 1481, 
1482, 1483 i 1484-tą Tow. akey. Bia Jabłkowscy 
W Warszawie, 1485, 1486 i 1487-mą Związek pra- 
bawników notaryatu hipoteki w Warszawie; 1488 
i 486.4 Tow. ubezpieczeń „Snop“ w Warszawie; 
1486 i j4y1-s7ą Gimnazyum A. Waliekiej w War- 

Awie; 1468-gą i 1408-cią gronn _ lekarzy-człon- 
e Stow. lekarzy polakich w Warszawie; 1494 
MA Syodykat rolniczy, warszawska Spólka 
no, i umicówniry; 1490 i 1497-m4 wrzędnicy Mi- 
NID oral ya aprewizacyi; 1408-mą i 1499-tą praco- 

nicy Snójk! ake. Br. Buch i Warner — wrłaca- 
Je: Gs BIGOO Mk. za cerictke. 


7 tuaśrówy krakowskich. 
Z TEATRU J. SŁOWACZIEGO 


bant usaia: 


Seóldzielmi Ligi Konsumentów Twa „ROZWOJ“ 


zosiała z driem &zisiefszyn Otwarta 
przy ul. Karmelickiej k. 21 


„ Bubiiczność zawiadamia DYREXCVA. 


AE po 


ceros NARUBG* KURA T5 Grala 1921 roku 


ILEA 


1799 


a a 


południu po cenach zniżonych niezawo- 
dne „Bajki“ Bałuckiego; wieczorem po raz drugi 
„Straszne dzieci* Rostworowskiego, tak emtuzya- 
stycznie przyjęte przez publiczność, „Straszne 
dzieci* wypełnią repertuar przedświąteczny do 
piątku włącznie. 


Repertuar teatru miej. im. J. Głowackiego. 


Niedziela 18 b. m.: Po południu „Bajki“ Bału- 
ckiego, wiecz. „Straszne dzieci“ Rostworowskiego. 

Poniedziałek 19 b. m, „Straszne dzieci* Rostwo- 
rowskiego. s 

I 20 b. m: „Stragzmo dzieci“ Rostworow- 
skiego. 

Środa 21 b. m.: „Straszne dzieci“ Rostworow- 
skiego, 

Miejski teatr; Opera I Operetka. 


Niedziela 18 b. m.: Po poł „Noc w Wonecyi” 
Straussa, wiecz. „Szkoła miłości* Korolanyi'ego, 
Repertuar „Nowości”*, 


Niedziela 18 b. m: Po południu I wieczorem 
„Słowik hiszpański", 

Poniedziałek 19 b. m. „Cyrkówka”, 

Wtorek 20 b. m.: „Słowik hiszpański, 

Środa 21 b. m.: „Taniec szczęścia”. 


Ogłoszenie. 


AT 


m 


wych wiedeńskiego 
towych Kas 


Urzędu 


do tutejszej Pocztowej Kasy Oszczędności, ce- 
lem zhkwidowanmia złożonych na nich oszeżę- 
dności. 


go 1922 r. 

Po tym terminie realizowanie książeczek bę- 
dzie możliwe jedynie bezpośrednio przez wła- 
ścicieli tychże w Urzędzie Pocztowych Kas 
Oszczędności w Wiedniu, 

Również zaginione lub ulegie 
książeczki mogą być zlikwidowane po uprze- 


Dyrekcya Pocztowej Kasy Oszczędności 
w Warszawie. 


! „Ssemłiatln*, 
Idea języka powszechnego od 
iwna pokutuje w umysłach ludzkich, choć nio 


ranto", „ido* przyszła teraz kolej na „semilaą- 
tin", Świeżo ukazała się w Lincu książka, no- 
szącą tytuł, łatwo zrozumiały dlą każdego, co 
zachował lub dopiero nabył choćby elementar- 


di Semilątin, ilustrad per cento exemplo, To 
auctore Wilfrido Moeser, Secerdote Benedi- 
ctino“, 


O, Moeser zajmuje się już od lat kilkunastu | 


sprawą języka powszechnego, opartego o ła- 
cing. Nie jest on jednak pierwszym, który 
wpadł na ten pomysł, gdyż już dawniej — 
między innymi -- prof. Peano z Turyny dał 
projekt języka powszechnego pod nazwą pla- 
tino sne fiexione*, W przedmowie do swej 
książki podnosi O. Mocser, że badania nad do- 


języka powszechnego, doprowadziły go do 
przekonania, iż da się stworzyć taki język, 
lecz tylko przy najściślejszem oparciu się na 
jednym z języków naturalnych. Wybrał on w 
tym celu łacinę, sprowadzając jej naukę o for- 
mach do fjaknajprostszej postaci i obchodząc 
trudności słownikowe przez używanie zwykłe- 
go słownika łachiskiego, uzupalnionego stovar 
mi, których potrzebuje stan obecnej cywiliza- 
eyi i kultury, 

Zauważywszy, Że facina weszła w znacznej 
części w skład najważniejszych języków euro- 
pejskich, wyzyskanie, idące możliwie daleko, 
łaciny dla celów języka powszechnezo ma 
wszelkie widoki powodzenia, Dość wsnomniać, 
że nie mówiąc już o języku francuskim, ję- 
zyk angielski posiada 55.000 stów pochodzenia 
łzcjńskiego, a niemiecki 30.000, 

Pojędie o projektowanym przem uczonego 
Benodyktyma języka daje wstęp do monolcgu 
Szyllerowskiej „Dziewiey Orlewiskiaj":  „Że- 
gnajcie mł góry, ukochane polal..*, który 
przełożony na „Semiłatin”, brzmi w ten spo- 
sób: „Valete, o vos montes, © vos Campos, 
vos les chi con ni vide ten laetos dies ma fe- 
ligi mia pueritio, Perpetuo valeto! I mi nunc, 
nec unquam adreverte tes!*. 


lgon Kamila Szint-Saensa. 


Jak donoezą pisma francuskie z Algieru, 
zmarł tam wczoraj nagle w 88 rokm ży- 
cią najwybitniejszy współczesny kompozytor 
francuski, Kamil Saint-Saens, twórca „ 
na i Dalli“, „Stefana Marcel“, „Ascanio” oraz 
wialu innych oper, członek francuskiej Akade- 
mii sztuk pięknych. 


dziełami symfoniecznemi, jak: 4 symfonię 2 
Suity, obrazy symfoniczne: Młodość Borkule- 
za, Tacton, marsz heroiczny i rozpowszechnio- 
ny „Danso macabre“, 


"EL / 
UUSZCZenIU |; ochrony pracy rozpatrzywszy wnosok nagły 


3 s iklubu N .P. R i pos. Gdyk: NESZ OLU- 
dniem przeprowadzeniu postępowania amorty- | Pac SZ 200 AE 


RANCZA [lał krodytu na rozpoczęcie wydatnej walki z 


jdrożyżną artykułów pierwszej potrzeby | zmu- 
Z PRERREZREKZ 
t 

Mały fejleton. | 
wał 
ls. wania 


|tw eksperi z Delski, przy nowci 


| Poza temi wszystkiemi rozołucyami większ 


Efektowną błyskotli- | 
wością i lirycznym charakterem odznaczają się mfnistrom przemysłu i handlu Przyczyny kry-| 


: | a : 
jego koncerty, z których 5 fortepianowych, 3 | zysu w Polsce są takie same, jak na całym 


się wszelkiego zawodowego stanowiska, Z nic- 
mniej pomyślnym rezuliatem oddawał sę też 
kompozycyl wokalnej; znane są jego opery 
„Samson i Dalila", „Ascianio”,  ;;Fryne*; 
„Heoryk VLT", jak również oratoryum na Boże 
Narodzenie, Requiem, liczne motaty i kantaty. 
Nie zaniedbywał również działalności I na po- 


piu literatury muzycznej, wydajae: „Problomes 


et mywteres* w r. 1804, „Partraita et Souve- 
nirs“ w r. 1900. 


Warszawa. P. A, T. Posiedzenie Sejmu 275. 
Odesłano do komisyi w pierwszem czytan'u bez 
dyskusyi 11 projektów ustaw. Poseł Sokolni- 
cka referowała rczolucyę komisyi oświatowej 
w sprawfę ustawodawstwa dia państwowych 
uniwersytetów i politechnik oraz ich profeso- 
rów i pomocników naukowych. Rezolucye te 
wzywają rząd, aby przedstawił plan pop'era- 
nia twórczości naukowej, aby wuiósł projekt 
ustawy o pragmatyce, Oraz ustawę emerytalną 
dla profesorów | pomocników naukowych, tu- 
dzież projekt noweli do ustawy o szkołach 
okademickich, wreszcie wzywa sią rzad, aby | 
wu ósł bczzwiocznie nowelę do ustawy o upo- 


w szko.ach akademickich, 
Teto, 
Przystąpiono do trzeciero czytania projektu 


Rezolucye te przy- | 


naprawie gospôdarki finsnsowef. 
Wniose większości do art, 5 odrzueeno, pa- 


Książeczki będą przyjmowane do końca lute- 70m enla ustawę, jakoteż ustawę o pbracie 
` jpieniężnym przyjęło w trzecjen czytaniu, 


Przystąpieno do rozpraw 
o kryzysie w przemyśle, 
Pos, Balicki przedstawił sprawę i oznajmił, 
że połaczune komisye przemysłowo-handłowa 


eyg wzywajncą rząd, aby pad kontrolą udzie- 


sit sfory kupockie do zajeca jedneliego rta- 
rowiska, przekazał rodzisiemu przemysłowi 
otstałunki rządowe, prewadził owidencyę to- 
warów puzychodzaeych z zngranicy i regulo 
ago tem, Aby przystągńł do zróżniezko- 
taryf kolejowych £ ekspo owych, uta- 


resy właścicieli nieruchomości, 
wyjecja z pod ustawy 


nie wnosząc 
iokajów  przemysło- 


|wych, ale przez podwyższenie mnożnika, da. | 


lej, aby wniósł ustawą zabezpieczają To- 


ibotnikom zasiłek podczas kryzysu aby ró- 
i ; : À a | wnomion'e 
ne wiadomości z łaciny: „interlingua in forma | ro 
|utrzymymyał w ruchu zaklady bądące pod 


izaraądom państwa, aby zakładów nia znnąk 


rozdzielsł 


woogie  górnoślaski 
wszystk ch 


dziatnicych,  wreszoie aby 
ał 
całkowicie, locz w raze konieczności operoni- 
czał produkzyc, nie wydalajsc robotników, aby 
nie obniżaio Im zarobku, ahy zniżone cony 
mialiwa i wypieku, 


ści są rezulncye mn eiszości, 
seł Reger wzywa rad do buduwy fńworeca ko- 
lejowego w Cjeszynie, kalei łączącej Oieszym 


tyekczasowym ruchem w kierunku stworzenia |7 C- Śląskiem oraz do wybudowania kilku nu- 


wych kopalń na Śląsku Cieszyńskim. Dalej 
rczelucya posła Żuławskiego wzywajsea rzad 
do wniestenią ustawy uprawnialącej rząd do 
przeprowadzimwa przymusowych zarządów w 
zakładacr przemysłowych. 


Mowa wlęzm, Sirassburgera, 

Kierownik miuistesiwa przemysie 1 ham- 
dla Strassburger: Przed dwoma tye 
sodniami przedstawiłem Sejmowi poglądy 
radu na sprawą kryzysu przemysżowego iwy- 
sunąłem trzy punkty, u mianowicie: dażenie 
do załżki cen, pomoc kredytewą i poparcie wy- 
wozu poiskiego. Wywóz polski zagranicę na- 
ipotyka na dosyć znaczne (rudności, gdyż wte- 
dy, gdy marki polskie stały bardzo nisko, kon- 
junktura zdawała się być korzystną dia kup- 
ców, przeszkodą był przedewszystkiem brak 
stabilizucy! marki i złączone z tem wielkie ry- 
zyko. Dołączyły się jeszcze inne przyczyny, a 
mianowicie szybka zwyżka marki polskiej, — 


|W ostatnich czasach sytuacya poprawiła się 
jednakże nieco. Rząd wydał zresztą szereg za- 


rządzeń, ułatwiających eksport i zarządzenia te 
wydały nawet pewne rezultaty. Oczywiście, że 
w tych warunkach musimy się spotkać z kon- 
kurencyą innych państw na rynkach  wscho- 
duich i że Czechoałowacya, Niemcy, Anglia bę- 


TETEE dą z nami konkurowały, ale to jest konieczne 


i podniesie walory Polski jako czynnika tran- 
zitowego dla handlu z Rosyą. Co do pomocy 
kredytowej, to od czasu, kiedy ostatni raz to 
mówiłem na plenum, rząd udzielił dalszych 
kredytów przemysłowi w wysokości 10 miliar- 
dów. Co do dalszej pomocy finansowej, to w 
miarę potrzeby udzielać jej będziemy. Sytna- 
cya finansowa banków ostatnio nieco się po- 
prawita. W przemyśle papierniczym nastąp'ła 
zniżka o 6%, choć zapowiadano 20%, ceny 


Wybitny kompozytor francuski, jeszcze przed | celulozy spadły o 10%, ceny maszyn i wyro- 
15 laty główny przywódca twórczości instru- |bów maszynowych o 50%, a w tych dniach 
mentalnej we Francyi, wsławił się  licznemi |spodziewamy się dalszej zniżki, Ceny żywności 


jniektórych artykułów spadły, Rząd zawiesił 
ieła od tłuszczu, masła, margaryny itd. Do i 
stycznia nastąpią może dalsze zawieszenia, 

Pes. Wierzbicki nie może się zgodzić z 


i 


Umowa ta nie daje nam politycznych korzyści, 


3 lszæstoóinio w chwili najścią bo! 
zaęy] ustawy | 
przyniosła dotąd naprawdę pozytywnych wyni | geo lokaiorón, zabezpiagtyi tokia inte- 
ków. Po „volapūeku“, „idiom neutral“; „espe | 


| skrzypcowe, 2 na cello zyskały sobie szybko świecie i twierdzi, że niesłuszne jest mniema- 
' | popularność, Niepośledniej wartości są również į 
ł|jego kompozycye organowe, zdradzające duże 
f| .nawstwo instrumentu, sam bowiem był jeko 
h|organista zatrudniony w kościele S$. Made- 
Pj leine w Paryżu. Dopiero od r. 1870, mając lat 
;|25, oddał się wyłącznie kompozyopi, zbywszy 


nie, jakoby przemysł ulokował swoje zyski za- 
granicą. W sprawie zarobków muszę zwrócić 
uwagę, że może być dla robotników korzyst- 
niejszą redukcya zarobków w przyszłości o 
£0% i praca w ciągu pelnych 6 dni tygodn'a, 
niż utrzymanie zarobków na tym samym p% 
ziomie, iecz zredukowanie dnia pracy. Mówca 
jest zasadniczo przeciwny wprowadzeniu za- 
rządów przymusowych w jakichkolwiek wy- 
padkach. 

Po przerwie przysląpiono do dalszej 

rozprawy o przesiieniu w przemyśle, 

Pos. Gdyk przedstawia sprawę bezrobocia 
j domaga się, aby rząd tę klęskę złagodził, 
zwraca się z tem żądaniem do społeczeństwa, 
dc prasy i do Sejmu. 

Na tem dyskusyę zamknięta. 

W głosowaniu przyjęto pierwszą rezolucyę 
k misyjną z dodatkiem p. Rosseta, aby pomoc 
kredytowa dotyczyła także rękodzieła, Wresz- 
cie uchwalono po porządku wszystkie rezolu- 
cye. 

Przystąpiono do sprawozdania kom'syi skar- 
bowo-budżotowej w sprawie zmiany postano- 
wich o tymczasowym 


JĘ 
poborze państwowych podatków dochodowych. 


Fos, Woźnicki: Na skutck wniosku ko- 
misya postanowiła zmienić ustawą z dnia 20 
maja b. r, iby podatnikom umoż iwić odwoły- 
wanie się do wyższej instancyi w razie me- 
sprarfodliwogo wymiaru podatku dochodowe- 
gi i aby w związku z tem skasowano karę za 
zwłokę i wstrzymano epuekucyg, Komisya 
wnosi również rezolucyę wzywającą rząd, aby 


Wzywa się posiadaczy książoczek władko- |sqżemiu profesorów | pomcenków naukowych |projskty zaznań da zapłaty podatków dochode- 

Pocz; 
Oszczędności do bez-| 
zwłocziegoe przesłania wymisnionych książe. | 
czek (wraz z wypełnioną karią wypowiedzeń) ustawy o 


wych były ułożona tak, aby mogły być wypeł- 


iniane przoz podatn'ków. 


Zatoszono kilka poprawek. 

Wo formalnoj dyskusyi, jaka sę wywiwala, 
wzięli udział posłowie Wożnicki oraz Osiecki, 
poczem sprawę odosłano do kom'syi, 


Emisya 39 miliardów m?rek. 

Po krótkim referacie pos. Osieckiego przy- 
igto w ćrvgiem i trzeciem ezytaniu ustawę o 
da!szej e'nisyi biletów skarbowych. Ogólna su- 
ma tych biletów wynosi 30 miliardów. Od dna 
1 lutego przyszłego roku pozostanie w ob*"eu 
15 miiardów. 


Umowa z Gdańskiem, 
Przystąpfńono do ratyłikacyi umowy FPuiski 
z Giańskiem z dma 24 października b. r. 
Pis. Si, Grabski: Umowa ta jest rozwi- 
nięciem komwencyi z dna 9 lutego 1920 roku, 
która nm podykiovana została w Paryżu. 


ało też-nia przynosi nam uszczerbku. Wpraw- 
dzie Gdańsk dotychczasową swoją postawą, 
rzowików, nie 
zastużył na wielka ltorzyści, ale komisya dla 
spraw zagr. powodowała się tymi względami, 
że należy raczej na drodze dobrowolnego ukła- 
du załatwić stosunek Polski do jej sąsiadów, 
niž dopuszczać do. tego, aby wszystkie sprawy 
były załatwiane wyrokiem Ligi narodów, Ko- 
misya proponuje ratyfikacyę tej umowy, 

Min. Skirmunt: Tam, gdzie interesy są 
różne, chodzi o wytworzenie interesu wspólne- 
igo, a wsnółności interesów n'e wytwarza się 
przeciwstawieniem tychże, lecz ich uzgodnie- 
niem. Tym duchem uzgodałenia interesów były 
przepojone rokowania, które doprowadziły do 
|umowy. Rz74 zdaje sobie sprawę z tego, że 
umowa jest tylko kompromisem, który może 


j WIĘKGZO- |nieządowolcić jednej albo drugiej strony, Rząd 
m enowicie po:|w odn'osieniu do Gdańska stosował politykę 


rozważną, przewidującą i świadomą swych ce- 
łów (hrawa). Sprawę przyjęto jednogłośnie w 
drugiem i trzeciem czytaniu, 

Pos. Załuska w imeniu komisyi wojsko- 
wej zdał sprawę z wniosku o zniesieniu nad- 
zwyczajnej komisyl rewizyjnej sejmowej. Pos. 
|Moraczewski przedstawił sprawozdanie komi- 
syi skarbowo-budżetowej o projekcie rządowym 
ustawy rozciągającej na całe państwo ustawę 
z du, 6 Vpca 1920 o ujednostajnioniu ustawy o 
państwowym podatku przemysłowym. lzba 
uchwaliła całą ustawę w drugiem i trzeciem czy- 
taniu. 

Uchwalcno następnie ustawę w sprawie 
udzielenia ministrowi przem. i kandlu nadzwy- 
czajuych pełnomocnictw co do uregulowania 
sprawy opałowej. 

Następnie pos. Waslswski referował ustawę 
o zniesieniu ministerstwa aprowizacyi, Mocą 
itoj ustawy min'sterstwo aprowizacyi przestaje 
istnieć od 31 grudnia, Uprawnienia jego prze- 
chodzą na min. spraw: wewn. Ustawą przyjęto 
w drugiem i trzeciem czytaniu, 

Przystąpiono do wniosku nagłego posła 
| Wierzbickiego w sprawie stosowania ustawy 
o reformie rolnej w majątkach prywatnych, 
wydzierżaesionych drobnym rolnikom jeszcze 
w okresie przedwojennym, Komisya wnosi na- 
stępującą rezolucyę: Wzywa się rząd, aby w 
dobrach będących własnością państwa skarbo- 
wych i donacyjnych, które już przed wybu- 


chem wojny były wydzierżawione drobnym 


| musi zpłosić do poprawy, ce'om dod: 


w. © 
dzenie 10 stycznia 1922, Wicemarszałek Osio- 
ck: życzył posłom Wesołych Świąt. 

Warszawa. (Telef, wł.) Ourady sejmowe cią: 
gnęly się w sobotę od godziny 11 przeć połu- 
dniem do późnego wieczora, ldział posłów hył 
kardzo liczny, albowiem marszalek Sejmu po- 
zwolił biuru sejmowemu wypacić pensye po- 
selskie dopiero około godziny 6 wieczorem. 
Najważniejszym momentem było uchwalenie 
ustawy o środkach gospodarczych państwa, tu- 
dzeż przyjęcie rezolucyi, przedstawionej na 
wniosek klubu chrześcijańskiej demokracyi w 
sprawie przesilenia  finansowo-goepodarczego 
w Polsce. 


LEE REY YE RZECZE WASTE ZYPOTERY RODY, T 
Różne wiademeści. 


Warszawa. (Tel. wł) Pos. Z. Dreszer, 
członek klubu partyi socynistycznej, zrzekł sią 
mandatu poselsk'ego. W jego miejsce prawdo. 
podobnie wejdzie Dr Kunieki | 

Berlin. (A. W.) Reichstag obradewał wczoraj 
nad wnioskiem nacyonalistów, komunistów 
i niezawisłych socyalistów w sprawie zniesie- 
nia stanu wyjątkowego w całem państwie, Po 
dłuższej rozprawie wniosek ton został przy- 


ty. 

Lipsk, (A. W.) Proces przeciwko kappistom 
zbliża się ku końcowi. Prokurator zażądał wczo- 
raj 7 lat twierdzy dla Jagowa, 6 lat zaś dla 
Wagenheima i Schyłe, oskarżając ich o zdradę 
stanu, z powodu zamiaru obalenia konstytucyi 
wesimarskiej. 

Belgrad. (A. W.) Z Albanii donoszą o roz 
ruchach w Monastyrze, Durazzo i Walonie. 
W Tiranie wypcędzono członków rządu nihań- 
skiągo i utworznno nowy rzad. Położenia jnst. 
bardzo krytyczne. 


TORS J 


Wiadeimeści paspedzrcze. 


AKCYZA OD ZAPAŁEK, Biuro pras. Mimi- 
sterstwa skarbu komunikuje: Od 1 stycznia 
roku przysziego wchadz! w życie rozpar'ądze- 
nie Rady miuistrów o pedwyższeniu aksyzy 
od zapałek dotychczasowej opłaty 1 marki na 
2 marki od pudelka, zawierającego nie więcej 
niż 60 sziuk zapałek. Każdy. kte w dniu 1 Rty- 
cznia 1922 r. posiadać będzie zapis pudełek, 
1 owazrą 
opodatkowania, najpóźniej w dniu 3 aw 
1922 r. Zgłoszenia te powinny wniesione 
trzech równobrmóacych ogzemdarzach, a 
w b, zaharze zustryackim do cddziału kort sil 
skarbowej z podaniem ilości zapałak, oraz aire- 
su, względnie miejsca przechowania zapaick. 
Do zgłoszonia zapzłak zobowiązane są takż: 
osoby prywatne, o ie posiadalą więcej, uż iva, 
pudełek, 

KURS WALUT w wolnym obrocie © Tuz: 
szacowań sobotnich wymosił: dolary amer. 2973 
Mk, dolary kanad., 2400 Mk., funtv eztei. 
12.800 Mk., franki szwaje. 600 Mk., franki fran” 
240 Mk., liry 130 Mk, leje 22 Mk., marki nic. 


kt, 


16.50 Mk., korony czeskie 37.50 Mk. niem, 
austr, korony 40 tem. 
Przekazy: ma Berlin 17 .25 Mk. na Pragą 


38.75 Mk., na Wiedeń 49 fenieów. 


KURSA. 

Zurych. P. A. T. końcowe kursa dewiz 7 łn? 
17 h. m: Berlin 2.60, Holandya 187, Nowy Justą 
516, Londyn 21.48, Paryż 40.40, Medyolsuy 
25.55, Bruksela 88.75, Koponhzga 100, Szteic 
holm 126, Uhrystyania 79. Madryt 76, Buenos 
Aires 170, Praga 6.30, Budapeszt 0.72. Zagrzeb 
1.95, Warszawa (0.16, Wiedeń 0.20, anste 
stempli. 0.10. 

Warszawa. P. A T. Dnia 17 b. m. Dolary 
Stanów Zjedr. gotówka: trans. 8280—3160 
sprzedaż 8160, kupno 3060, franki francuskię 
wotówka: trans. 252—257.50, sprzedaż 251.50 
kupno 247 i pół, czeki: trans, 254—252, funty 
szterineł gotówka: trans, 18.400, 13.250, eprze« 
daż 13.250, kupno 13.100, czeki: trans. 13.500. 
13.300, Belgia: czeki trans. 240, Nowy Jork 
czeki: trans, 3210—8117, marki niemieckie go- 
tówka: trans. 16.50, 16, 16.10, sprzedaż 18.10, 
kupno 16.45, czeki: trans. 16.50, 16, 18 25, ko- 
rony austryackie czekł: trans. 50, sprzed. 49.25, 
kupno 48.25. 
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Wina naturalne 


Malaga, Tekajskie, Szamerodńer, Czerwone węgieś- 
skie | grackia, wszelkis towary keienialre, cukry 
=== ma drzewka — hustownie I czsśclowo === 


Julian Cyankiewiez, Kraków, Sławkowska 23, 


ad 


IDM 


KAWIARNIA I RISTAURAZYA 


GRAND HOTELU 


a, 
dzierżawcom, wstrzymał parcelacyę do czasu +: d n a i : 
wydania specyalnych przepisów fi pozostawił PE O" R "GÓR = 
je ma razie im dzierżawie dotychczasowych 
drobnych dzierżawców. 

Przystąpiono do ustawy o zasileniu finansów 
w b. zaborze rosyjskim í austryackim, Pos. 
Federowicz oświadcza, że związek miast żada 
50% udziału w podatku dochodowym. Komisya 
skarbowo- budżetowa trozpatrzywszy postulaty 
miast i uwzeledniając stanowisko món. skarbu, 
proponuje 30% wpływu z tego podatku na 
rzecz „miast, Pos. Średniawski wnosi poprawkę OTTO PY E E, CA ZZO BREAD 
ogran czającą SA poboru przez miasta 307% N a ran zera Ai GÓR =" 
państwowego podatku dochodowego zda roku | > 
1923, W głosowaniu popawkę pos. Średniaw- funytp'a tuba 
skiego odrzucono. 7 Kupujcie YO 

Na tem obrady przerwano. Nastepna posie- 
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a UA r Rec a d . . 2: > ._e . * . * 
Na pl h n ntan A 7 TES i IV.) poświęca autor dziejom powstania te- Jarosz Włodzimierz: „Dzieje Pol- |tąd zwyczajnie w podręcznikach, eo autoro- |we) i odpowiedzi, — 8. Rozmaitości, — W 
SUL i AMIE a f SZ RAL go wizerunku: jest on kopią obrazu San tajski“ Opowiadania dla młodzieży. Z ilustra | wą za zasługę poczytać należy, W. Ke Spis wytazów i zwrotów objaśnienych wi 
IWMaria Maggiore w Rzymie, do które-|cvam Wandy Korzeniowsziej, Warszawa roczniku 1921 r., a nadto „Zapowiedź Re $ 
zie go i Stanisiaw Kostk ial wieskie nabo-[Ip21. Instymt. wydawn. „Bibloteka pol- FE : A a T UT. 1922 tórej kalii AG N 
0. Konstanty Marya Żukie- S9 i Stanislaw Kostka miał RCS s ZANE - m sai „SKAMANDER6, Ukazał się Nr. 14—15 |25 T 1922", z Której dowiadujemy się, iż 
Fi dz Dominikanin: „Cudowny obraz żeństwo. Być może, że kopia ta jwż za ży-|ska", Zak!acy graficzne „Bibliot. polsk.“ w Skamaudya (zań Js cje pidzień Zeszyt tod. „Poradnika“ zaprosiła da wspòipracys 
2 1 a . "| » » e: c A e 4 . 2 ia T . an 
3 Lydgoszczy, 8-0, str. 159 i spis rzeczy str. 3. |”™~ f pi SZYU Dra T'ebrzyckiego, prof. un. pozn., A ji 


Matki oBskej Różańcowej w kościele kra- 
kowskich 00. Dominikanów“. Kraków 1921 
in 8-0, st on 266 z 6 rycinami. 

Tenże: „1221—1921. Dwie dominikań- 
ske Rocznice“. Kraków 1921, stron 118 
z 10 ryeinami. 

Znany szeroko kaznodzieja a żarliwy ezci 
gjel Matki Najśw. wzbogacił świeżo Mono- 
rafą i Maryolegią polską dwoma pracami 
- uczczeniu i dwóch rocznie i jednego 
laktu (koronacyi obrazu N. M. P. Różańco- 
wej) namiętnego w dziejach nietylko swego 
akona. Obraz wspomniany prócz tego, że 
o'acza go cześć tysięcy wie nych, jest nad- 
to, po”obnie jak i wizerunek na Jasnej Gó- 
rze, złączony z niejedną chwilą pamiętną 
ł w dziejach Krakowa į w h'storyi Polski. 
Choć od końca XVI. w. znajduje się w ko 
kciele Św. Trójcy, nie miał dotąd godnej 
gebie menografii, acz wielu autorów i nim 
wsnamina: przyczynił się do tego straszny 
pożar w 1550 r.. niszcząc dużo cennego ma- 


cia tege Świętego znajdowała się w rzym- 
skim nowicyacie Tow. Jezusowego; jedna- 
kowoż zdan em naszem jest stanowczo nie- 
możebnem (czego z esztą i autor na pewno 
nie twierdzi), Ly ten obraz mógł być wla- 
snoścą św. Kasztelanica zakroczymskiego. 
Wystarczy zestawić tu daty biograficzne św. 
Stanisława z datami z dziejów obrazu. I tak 
kopią z weerunku w bazylice S. Maria Mag- 
gore pozwolono zdjąć dopiero na prośbę 
św. Franciszka Borja, Gene ala Tow. Jezus., 
t. j. dopiero po 2 lipca 1565 (data wyboru 
na Generała), a więc kiedy św. Sranisław 
był już uczniem we Wiedniu, nie mógł go 
więe zabrać z Rostkowa. ani też nosić ze 
sobą czasu podróży pieszej z Wiedniu. 
Druge dzie'ko wyż wspomniane O. Żn- 
kiewicza wywałalą siedmsetna rocznica 
zmonu św Dominika oraz wprewadzenie je- 
so Zakonu, a tem samem i nabożeństwa Ró- 
żańcowego do Polski. Obok postaci Patryar- 
chy Zakonu kaznodziejskiero przesuwają 
się przed nami postacie i Świętych naszych 


tervału historycznego. Ocalałe reszty oraz 
ealy materyal bibliograficzny wyzyskał pra- 
towiee czegodny autor pracy, która nie- 
tylko jest monosrafią historyczną. ale i czy- 
taniem pobożnem na cały miesiąc różańco- 
wy raz'nżonem. I w tem tkwi moment hi- 
storyozof czny tej monografi, że przeszłość 
toro obrazu dowedząca potęgi wstawienni- 


Rodaków, oddanych temu nabożeńs'wu i Pi- 
samy je szerzacych i faktów dziejowych w 
których ono na jaw wystepowało. Jest tu 
poniekąd uzupelnien'e pracy pierwszej, a 
obie są zaszczytnem dla Autora wykona- 
niem jednej z uchwał Kongresów miedzy- 
narodowych Maryańskich, domagsiącrch się 


Maar pi odrowiednich monografij wizerunków Pora- |--* wb PAZ: Numer zawiera; 1. Sposób poznawania 
ok, me ie x ai madniały: T, rodzicy. PRI M. B. |vizdomości dla młodzieży nie notowane do- |języka przez R. 4, — 2. Zapytania iezyko- | 
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Poleca w wielkim wyborze: 


Naczynia kuchenne: emalie- 
wane, aluminiowe, miedziane 
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MAŁOPOLSKA WYTWORNIA MIODU „KMITA“ 


Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 


w Krakowie, ul. Zwierzyniecka L. 29 


jklesk. walk i pożosi 


Z pośród comz częściej ukazujących się 
epowiadań dla młodzieży (Rydla, Kisielew- 
skiej, (Gebarta, Gebertowej i innych) z za- 
kresu dziejów Polski, książka powyższa do- 
datnio się wyróżnia. W k ótkich 112 roz- 
Gziałach z dobrze dobranymi tytułami i z 
65 ilustracyami związanemi z tekstem (choć 
nie zawsze należycie reprodukowanymi), 
Gpowiada autor „Dzieje Polski“ od wieków 
najdawniejszych po czasy ostatne, unikając 
przeładowania datami i szczególikami dru- 
sorzędnego znaczenia. Styl i język jasny 
i poprawny ułatwia zrozumienie opowiadań, 
Historri Śedniowecznei Peleki nrośwręca 
autor 36 rozdziałów, nowożytnej 48, Polsce 
w niewoli 36, a tyko jeden p. t. „Zmar- 
twychwstanie Polski", Polsce wspólłezesnej, 
gdzie jednak ani siowem nie wsremina o 
wojnie Telsko-ukruińskiej, nanrsdzie Oze- 
e:ów na Śląsk, ani o napadzie bolszewików 
na Polskę, ani o powstaniach górnośląskieh 
ani e uchwaleniu przez Seim konstytuevi 
it. p. sprawach, mimo. iż kaą*ka rowvżsra 
ukazala się z końcem r. 1921. Ton brak w'a 
domości o Polsce zmartwychwstałej, wśród 
nuważemy za wsdę 
ksiażki wielka, ale jedyną. Wreszcie dodać 
winn'śmyv. iż w rozdziala 111 mówi antar 
„0 Polakach peza Polską", wrrawadzajne 
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że w Słuma.kach Drak jest 


Magistrat ułatwi. 
Zgłoszenia przyjmuje Magistrat 


WARKI, korpadarstwa rol 
ne, kamienice, wille hotele, re- 
stauracje, oberże, młyny. inte- 
resa handlowe, przemysłowe, 

edytorskie, anożowe, rzeżni- 
ckie, gpurkarskie, irstalacyj e 
itp. w Województwie Peznań- 
skiem, — Informacji udz.ela 
a zastęnstwo na Kraków 
nnces. biuro p średnictwa } 
ef. 
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Kraków, Bynok gh. 18. 
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serwisy z bistoj Kamionki poznańskiej 
bardzo trvate] na 6 os63 (35 szok Mx. 9300. ) 


Siiżanki w różnych koiorach === 


Wysyłka na nrawineje edwrotu' e. — Kółkom rol 
niezyn: | rkładeieori sdrieła odpowiedni rubat. 


odlewnictwa wchodzące, naprawy mo- 
torów wybuchowych, oraz roboty sto- 


po cesach najniższych. 
OGAE AEO DEDAL OPIANGEHONEWACENE 


O©eteszenia, 


Zarzad miasta Słomnik ziemi Kieleckiej ogłasta, 


lekarza 1810 Gdańsk Warszawa Bydgoszcz ` Toruń 
Len armarkt 14,2 PL. Napoleona 6 ul Dworcowa 2 ul. Szercka 25 
Miasteczko tutejsze liczy C0? ludności, przytem Tel. 1582. Tel. 8332. Tel. 1299 I 699, Tel. 631 | 652. 


okolica rosległa I bogata, W wynasjęciu mieszkania 


m. Słomniki, 


150%, robót ręcznych, 
i kolorowych oraz suk enek dia 
dz:eci i panienek i ubranek dia 
chłopców w Związku P' a€r Pole 
skich Kobi:t pl Szczepański $ 
i-se piętro. W tęp wolny. 1795 


powozy półkryte ! karetka 
elegan'ka do sorzedania, = 


zawiera wiersze Jarosława Iwaszkiewicza, 
Zygmunta Karskiego, Zdzisława Kleszczyn- 
dxego, Antoniego S.onimskiego, Juiiaua 
Tuwima, Kazimie za Wierzyńskiego, prozę 
poetycką Jerzego Mieczysława Ryturda, 
nowelę Stan.sława Balińskiego p. t. „Miasto 
Księżyców', przekład H. ezęści „Obłoku w 
spodniach* Włodzimierza Majakowskiego, 
pióra Tuwima. W dziwie krytycznym. Ana- 
tol Steen omawia pizełom w współczesnym 
"Batrze naturalistyeznym („Manekiny natu- 
ralzmu*). Stanis'aw Ienacy Witkiewicz dru- 
kuje ostatnią część rozpawy © „Kwestyi 
czystej fermy na szenie“, ltedakcya „Ska- 
madra wprowadziła na nowo dzialy krytyki 
literackiej — Emil Breiter, tewru — Wiiam 
Norzyea. muzyki — Jarosław Iwaszkiewież. 
Zeszyt umupełniają obfite varia i repnduk- 
cya autografu Karola Szymanowskiego mu- 
zyka do „Waddy Tuwima), Okładkę ry- 
sował Tadeusz Gronowski. 

Wydawnietwo „Skamasdra*  zapowiańa 


rt Pass 
sendosfera dyr. g mn. we Lwowe i Cz. Reg 
kiekiego prof. gimn. w Warszawie. 


CZASOPISMO PRAWNICZE I FEKONOG/ 
MICZNE. Nr. 7—-8, rocznika XIX rawi»r4 
hastępującą teść: Artykuł wstępny pret, 
ma p. ti: Napoleon jako nstawcdiwca 
protokoły obrad Sekcyi prawa cywilneye 
Komisyi Kodyf kacyjnej. -— Pmwo swor 
skie prof. Górskiego dwa projskty ustawa 
"wcze, a te prawa handlowera, osól-rwog 
i © domach składowych. — Prof. Poszewś 
ski: go: rozstrząsania w Kwezstvi najn." 
i dzierżawy. A tykuły te zappzmit nus 
z najbardziej aktnalnemi zazadnieriam: $ 
dziedziny pme nad kodyfikacia ielnsiit ga 
prawa polsk'ego na tle współ: ie=nezw sige 
nu puki i prawa, a dzięki awaj facsow. żeń 

sys.hicmu poziemowi kłałą tiwsie poda 
waliny pod nasze prawedaw:*wu. — Pzal 
glosáw ze świata prawniczezo prenos krys 
tvezne uwagi alw. Skansi -es Qo opubli 
kcwanego przez Wydział karny Romisył 


regularne ukazywanie się miesięcznika, pu- 
wawszy od bieżecero zeszytu. 
PORADNIK JĘZYKOWY, wychodzi na 
początku każdeso miesiąca, prócz sierpnia 
w:ześnia. Grudzień 1921. Zeszyt 39. So. 
rva B. Wydawea i red. odp. R. Zamwsiiński, | 
Kraków, ul. Podwale 7. 


Ńodyf. projektu ustawy o sądach da ni 
Icinich. W dziale recenzyi przedstawia miofd 
Pautro najnowsze prace uezonych włoskich 
z zakrosu filozofii, prawa, a pief. Reinhold 
omawia świeżo wydany System prawa kag, 
nego prof, Krzymuskiego, 


. 


~: 


|<< 


i 


1724 | 


Wi 


Jeśli 


chce mieś artystyczne anarata liturgiczną 


w swoich Kościołach 


z 


>, 


elebne Duchowieństwa 


niech się uda tylko do firmy 


F. Kopaczyński i $= 


== HMraXÓW, ul. Bracka 2. Tel. 2330. c=" 


FSV” Prosimy żądać kosztorysów, lub zwiedzić nasz zakład. = 
Ó WJ 


ma 1808 Krakowska Gazownia Miejska, 


ZEDO JEDEIOLDEDY 


25 wadŁi 


ODDZIAŁY : 


Tw. © 


Gtwiera rachunki bieżące f przeknzowe, załatwia wszelkie 
j transakcje bankowe, 


Kupno I sprzedaż papierów wartościowych i dawiz wszelkiego rodzaju. 


agaras S PEE TAL RETE NI EPO 
Z STAWA | SPRZEDAŻ zy'muje przekazy na Polskę i zagranicę oraz zlecenia qlełdowe 1 
AJATKIRYCERSKIE,FOL- | AAS n a Ś RZADAZ Przyjmuje p y ę granicę 5 p l 


=== ZAKUP ZŁOTA I SREBRA. === 


Finansuje przedsiębiorstwa przemysłowa, 


Przyjuiaie denozy ty (wkindy) t piaci Gog do 304 stosownie de niutawy 
4 terminu wypowiedzenia. 


mm BANK DEWIZOWY zm 


uje jeuzcze zapisy ma niewielką ilość akeji ostatniej 
WAY Bank ioral wanie emisyjnym z prawem repariycji. j 


b ały b 


poleca swoje pierwszorzędne miody do picia w beczkach i flaszkach, 
Specjalność! „KMITA MALAGA" Specjalność! 


R SZKOŁA STOLARSKA 
w Kajwaryi Zebrzydowskiej 
p azukuje moszymsty mecha- 
nika do objęcia posady od 1-go 
L 1922. Zgłoszenia tamże 1817 


Rompsła, UE z LEK 


pszcze 


Ropski tvlko Szwska 5. Tel 
243. Zas eps wo na Tarnów P, 
Łuziński, Zielona 14. 1816 


z'olnioca kucharka poszu- 
kuje odopowi*dniej posady. 
Zg. do Adm. „Gł. Nar.” Kea 
»Dorotae +11 


auczycieika w śre- 
dnin wieku, z celują- 
go ukończonym Zakłudem 
ES. Urszulanek i praktyką, 


ZER sztła okienne, 

wykonuję wszelkie roboty 
szklarskie jskotełż 
| cenach przystępnych. — S. 
inkelsiein. Mikołajska 5 1704 


Papiery listowe § 


pocztówki artystyczne, al- 
bumy. ramki, portfele, 


reperacye 


Mió Iny | FISHARMONIE 


Kotykiewicza — we wielkim wyborzet 
sprzedaje i wysyła w konwiach blaszanych 


IMIM 


ODNZZZZ 
ADZIDŁO kościelne najle- 
psze w pakietach poczt 5 


w składzie fortepianów 


przyjmie prsadę nau zy- 


ticiki domowej. — Pornzu- papieru i galanterji 


Pa okryte 
mienie wprost: Marja Has- PiS bez względu ra ilość, Kis Ea m- iejscowotci Dom Handlowy 
smaaowa. Stopnica, ziemia Michał Słonilas — Meir = EEO sprona EMI piła ała ul. Bernardyńska L. 8 W cow Nizi , Kraków, K u- s w Krakowie, ul. Wolska L. 7. 16 
Kielecka. 1753 BICIE NONIAGY gyytowia 2A ce a wów 2 1812 pan A ima” | G w Krakowie, Plac Jab'onowskich 19. £ „dg = — m 


karty do gry, poleca skład 


pa ża jw 
MARKI poc'towe używane 
polskie, zagraniczne, kue 


kę za madesłaniem Mk 8500:— 
p'zekszem pocztowym wv-yła 
oiwrotnie opłstnie do każdej 


Małopolski Związek mleczarski 


Heleny SMOLARSKIEJ 


SPÓŁKA AKCYJNA peleca wydane własnym nakładem we wła: 
w Warszawie, Sienna 15, _snych zakładach graficznych nastęnujące 


ścienny kartkowy (to zdzierarie) 
terminowy wielki, a 


terminowy mały, 
tablicowy ścienny, - 


mały 


KIESZONKOWY z notatnikiem. 


45 — lub do eddziaiów. 


rzy 3 A AOIR 


„NASZ SKLEP“ 


Składy hurtowna papieru | materjałów pisemnych 
Warszawa: Sienna Nr. 15, tel. 150-91, 
Jasna Nr. 1 (tel. 50-90), Sienna 1 (tel.150-30), 


Łódź: Piotrkowska 90, tel. 3-60. Poznań: 8 maja 4. 
Wino: Zamkowa 2i („Pap'er*). Grodno: „Ognsko*, 


Dominikańska Nr. 10 Blałystok: Ksęcaraia naucryciel- 

ska, Sienkiewicza >r. 21. Brześć nBug: „Rozwój na 

Kresach“, 3 maja Nr 5. Sandomierz: „Nasze oguisko*. 
„Nasza Ćrukarnia'* — Sienna 15. 
„edzzza ksiegarnia — Wicok 22. 


ŚR mi 


« w Warszawie 


ienma 


EJ . p sz 


Warp 10% ZEE MCT ` 


My 


prs P z z~ PERTE ETR T 
„Wydawca: w zaatepstwie Polskiej Spółki prazowai A. Holakaa, — Radzkioz naczelny i odnow, Jan Matx anik. — Dmkamia „Głosu Narodu“ W. Krakowie pod zarządem Romand Ferka, 


